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Włosy kobiece w dłoni 


AMORDOWANEJ śr. GENERAŁOWEJ. 


Manifestacyjny pogrzeb ofiar zbrodni. 


WARSZAWA 9.3 Wczoraj donie- 
śliśmy o samobójstwie, dokonanym przez 


potwornego mordercę 4 osób, 


Trumny” zasypano kwiatami. W powo: 
dzi kwiecią widać wieńce i wiązanki od 
kolegów i towarzyszy broni gencrala, od 
przyjaciół, od całej miejscowej społecz- 
NOSCI, 

Generała ani-na chwilę 

nie odstępują koledzy. 
Słowa pociechy niesie ks. kapelan Andrzej 
Kamiński, który spędził przy boku gene- 
rała bezsenną noc. 

Trumną ze zwłokami służącej Piotrow 
skiej przywieziona zostałą do kaplicy póź 
niej, jużw nocy, bowiem zavłoki jej pod- 
dano na polecenie prokuratora sekcji, Nc- 
tomiast trumnę ze zwłokami wychowaw- 
czyni małej Lili, Józefy Olczakówny, za- 
brali wieczorem rodzice. Zwłoki jej z0= 
stały przewiezione do rodzinnej wsi Myst- 
kowice- pod ' Łowiczem. 


EKSPERTYZA KRWI. 

W ciągu dnia ubiegłego żandarmeria 
przekazała do Instytutu Medycyny sądowej 
w Warszawie próbki krwi ofiar oraz krew 
z plam na podładze celem ich zbadania. 

Ponadto przesłano do Zakładu pasmo 
dlugich blond-włosów, znalezione w zaci- 
śniętej dłoni ś.p. generałowej. Być może, 
są to włosy kobiety. -A więc wspólniczki 
zbrodniarza?,, 

Jeśli morderca rzeczywiście miał wspól 
niczkę, wówczas według wszelkiego praw 
dopodobieństwa była to jego żona, 

Janowski, jak się okazałó, był: żonaty 
z 25-letnią, Władysławą z domu Kwiatkow 
ską, kobielą starszą ad niego o 3 lata, Ma- 
ją 2-letnią córeczkę, oy wte 

Aresztowana żoną mordercy, Kwiatkow 
ska jest córką pary zawodowych żebra- 
ków, mieszkających na peryferiach Łodzi. 

Kwiatkowska mieszkała ostatnio jako 
sublokatorka u niejakiego Biernacika przy 
ul, Wspólnej w Skierniewicach. 

PRZESZŁOŚĆ ZBRODNIARZA, 

Trumny ze zwłokami Śp. generałowej Wychowanek ulicy. , 
Kozickiej, jej 5-letniej córeczki, małej Lili, Krwawy morderca Bronisław Janowski 
przewieziono do kaplicy wczoraj w póź-| posiadał przeszłość, która zaważyła na je- 
nych godzinach popołudniowych. W smut|go życiu:i kształtowaniu 'się zbrodniczej 
nym obrzędzie wzięły udział liczne rzesze : psychiki. 

Skierniewic. Bronisław Janowski, jak zdołaliśmy usta 


ordynansa 
Bronisława Janowskiego, w domu Marcina 
Sadowskiego w Hucie Kuflewskiej pod Miñ 
skiem Mazowieckim. Dziś uzupełniamy. na- 
sze sprawozdanie następującymi szczegó- 
łami: 

Kilku funkcjonariuszy policji osaczyło 
we „wsi. Hucie Kuflewskiej dom, w któ- 
tym ukrył się zbrodniarz "wraz z żoną 
Był to dom macochy Kwiatkowskiej, Ma- 
frowej. Na wezwanie złoczyńca nie chciał 
się poddać dobrowolnie, ‘lecz otworzył 
drzwi i strzelił dwukrotnie do policjantów. 
Po czym zatrzasnął drzwi i ukrył się na 
strychu domu, 

Ponieważ zachodziła obawa, że morder 
ca będzie się nadal. ostrzeliwał, nie chcąc; 
więc narażać uczestników gbławy na nie- 
bezpieczeństwo utraty życia, -naczelnik 
woj, urzędu śledczego podinspektor Stani- 
sław Chmaj polecił osaczyć dom do cza- 
su przywiezienia z Warszawy hełmów Sta 
lowych, pancerzy i tarcz, 

Dokoła: domu ustawiono ścisły kordon, 
który trwał na posterunku przez całą noc. 

We wtorek o godz. 7.30 usłyszano na- 
gle strzały dane ze strychu, Jak się później 
okazalo, złoczyńca oddał strzał w górę 
chcąc w ten sposób zmylić czujność oble- 
pających, aby ich przekonać, że popełnił 
samobójstwo j w ten sposób ułatwić sobie 
ucieczkę: 

Widząc jednak, že forte! się nie udał, 
i że sytuacja jest nadal bez wyjścia — strza 
łem w prawą skroń odebrał sobie życie, 

Policjanci znaleźli go dogorywającego. 
W drodze do szpitala powiatowego w Miń 
sku Mazowieckim — morderca zmarł, 

POGRZEB OFIAR. 

Wczoraj o godz. 10 rano odbył się w 
Skierniewicach pogrzeb ofiar potwornej 
zbrądni. | 

| 


mieszkańców A 


Miejsce tragedii. 


U góry: Rzut oka na liumy czekające na wyprowadzenie zwłok pomordowanych 0- 

fiar do kościoła garnizonowego. Obok drzewa okno hallu, prowadzącego do służbo- 

wego, gie z rąk Janowskiego zginęła pierwsza jego ofiara służąca Olczakówna. 

Na dole: tViila gèn. Kozickiego widziena od strony sąsiedniego, niezabudowanego 
placu, Widoczne są okna hallu i pokoju kredensowego. 


Łódź środa 9 marca 1938 r. 


lić, urodził się we wsi Chójny i tu się wy- 
chowywał, jeśli można to nazwać wycho- 
waniem. Stary Janowski zmarł jeszcze 
przed urodzeniem Bronisława Janowskie- 
go, to też otoczenie było przekonane, że 
Bronisław jest dzieckiem nieprawego łoża. 


Jak twierdzono, co zresztą utrzymywało się | 


przez długie lata w rodzinie Bronisława Ja- 
nowskiego, miał być on synem jakiegoś za 
możnego właściciela kamienicy, kawalera, 
u którego matka Janowskiego  sprzątała 
mieszkanie. Chłopiec był utrzymywany w 
tym przekonaniu, że kiedyś odziedziczy ka- 
mienicę po swym „ojcu“. 

Gdy matka zmarła Bronisław i Janowski 
był kilkuletnim dzieciakiem, który: pozostał 
na opiece starszego rodzeństwa. Całe dni 
spędzał na ulicy, tak jak większość dzieci 
na ubogim przedmieściu. 

Ktoś wreszcie ulitował się mad dz'e- 
ckiem ulicy i zabrał je na wieś, w okolicę 
Gałkówka, Chłepiec pasł bydło i nawet 
uważany był za pracowitego służącego, 
gdy jednak doszedł do lat 17 zaczął inte- 
resować się kobietami. W tym samvm 
czasie postanowił ożenić się ze starszą od 
siebie o kilkanaście lat służącą. Małżeń- 
stwo nie doszło do skutku, gdyż wybito 
mu je z głowy. h 

Chłopiec odwiedził rodzinę w Chojnach 
i od tego czasu radykalnie zmienił się na 
niekorzyść. Porzucił służbę u gospodarza. 
Po tym 'służbę zmieniał bardzo często,:a 
raz nawet okradł swego gospodarza: Po 
tym ożenił się z córką wieśniaka i dostał 
parę morgów ziemi i trochę pieniędzy. 
Roztrwonił to wszystko, toteż jego teść 
zabrał córkę do domu, a Bromsław Janow 
ski poszedł do wojska. Podobno nawet 
przez jakiś czas miał się 3 

ukrywać przed służbą wojskową, © 

W wojsku zdobył sobie dobrą opmię 
I dzięki temu mógł zostać ordynansem. W 
przededniu niemal ukończenia służby do- 
konat straszliwego morderstwa, którego 
szczegóły już dziś wszyscy Znają. 

CO ROBIŁ JANOWSKI PO ZBRODNI? 

Koło godz. 9-ej rano, już po dokona- 
niu zbrodni Janowski przybył do mieszka 
nia Biernacika przy ul. Wspólnej 11 gdzie 
mieszkała jego rzekoma żona wraz z dzie 
ckiem. Oświadczył, że ottzymał urlop i wy 
jeżdża z rodziną do rodziców do Łodzi. 

P. Biernacik wiedział, że Janowski w 
najbliższy wtorek zostanie zwolniony z 
wojska, toteż dziwił się, że udzielono mu 
urlopu, Zwrócił na to uwagę ordynansowi, 
ten jednak nic nie odpowiedział. 

W czasie tej rozmowy Janowski otwo 
rzył przyniesioną z sobą walizę fibrową i 
począł wykładać na stół jej zawartość: SU 
knię, płaszcz damski, suknię i płaszczyk 
dziecięcy. Była to garderoba zrabowana w 
mieszkniu gen. Kozickiego. Kazał żonie 
przebrać się samej i ubrać córeczkę w 
przyniesioną sukienkę i płaszczyk. 

P. Biernacik zatyyażył, jak morderca 
liczył pieniądze, Były to pieniądze zrabo- 
wane z torebki śp. generałowej. 

W pewnej chwili Kwiatkowska ucho- 
dząca za żonę Janowskiego odezwała się. 

— Mam koślawe i dziurawe trzewiki. 
Nie mogłeś przynieść jakichś pantofli? 

A na to Janowski do p. Biernacika: 

— Polecę do generałowej, może poży- 
czy jakich butów! : 

Jakoż istotnie morderca udał się do wil 
li. Otworzył główne drzwi i po chwili wy- 
szedł niosąc jakieś zawiniątko. Widział go 
dozorca — nie powziął jednak żadnych po 
dejrzeń, i 

Janowski powrócił do żony i wręczył 
jej parę nowych żółtych półbucików oraz 
krótkie boty — deszczówki, które stanowi- 
ły własność śp: generałowej. 

Po przebraniu się. Janowskiej i dziec- 
ka w zrabowaną-garderobę zbradnicza pa- 
ra udała się na dworzec. 

Pojechali do Warszawy, patem do Ce- 
głowa, aż wreszcie w chacie pod Mińskiem 
Maz., doścignęła mórdercę depcząca mu 
po tropach policja. 
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4 NA CHOJNACH, 

ŁÓDŹ, 9 marca. — Wiadomość o łączności 
szeregu osób ze świata przestępczego Chojen z 
osobą Sprawcy masowego mordu Janodw- 
skiego wywałała w tej dzie'nicy, jak również 
wśród mieszkańców całej Łodzi — ogromne 
wrażenie. 

W wyniku przeprowadzonych dochodzeń za- 
trzymano szereg osób podejrzanych, a mianowi 
cie mieszkańców  Chojen: Emilie Świders<ą 
Kranzową 50-letnią wdowę po robotniku 
oraz tczestników libacji, jaka trwała już od 
niedzieli w jęj mieszkaniu przy ul. Lelewela 12 
zawodowego żebraka Gustawa Gintera, reemi- 
granta z Francji 50-jetniego Wacława Zawier4- 
chę, którego Żona przebywa obecnie w Roubaix 
we Francji, Janowskiego Józefa o ciemnej prze 
szłości — brata sprawcy mordu w Skierniewi- 
cach oraz pewnego o nieznanym dotąd nazwi= 
sku mężczyznę około 75-letniexo, który wska- 
zał, że miejscem jego zamieszkania jest dom 
przy ul. Piotrkowskiej 176. 

Po wstępnych przesłuchaniach została zwol 
niona właścicielka mieszkania Emilia Świdesska 


Żydowskie pieniądze dla Madrytu 


- 

Rekrutacja ochońników z całej Europy. 

BARCELONA, 9. 3. — Ze źródeł uie-, Hiszpanii. Wylicza się ulgi, jakie rząd czer 
oficjalnych donoszą, że lotnictwo powstań |wonych udziela organizacjom żydowskim, 
cze bombardowało wsie San, Vincente de|za co organizacje syjonistyczne międzyna- 
Calderes, Salou, -Cambrillo i Amettla de|rodowe, odwdzięczając się, przesyłają ol- 
Mar w okolicy Tarragony. brzymie sumy dla czerwonych. W-Belgil 

SEWILLA; 9, 8. — Dzienniki naro-| żyd Piet i Emil Ankerman zajmują się re- 
dowe omawiają; opublikowaną -w Barce- | krutacją ochotników. ż całej Europy. == 
lonie książkę żydówki, Giny Meden, za-| Około 50 000 żydów działa na terenie Hi. 
tytułowaną „Żydzi bojownicy wolności”. | szpanij czerwonej, wypełniając rozkazy 


W książce tej mówi się wiele o ocho: Moskwy, 


kach żydowskich na froncie czerwonej 
Zorganizowanie spółdzielni robofniczej 
ŁÓDŹ, 9, 3. — Niedawno donosiliśmy | warsztatów, które dadzą pracę 200 tka= 
o organizowaniu warsztatów pracy dla bez jczom bezrobotnym, przy czym praca p/o- 
robotnych robotników branży włókienniczej |wadzona będzie na dwie zmiany, 
w Tonraszowie Mazowieckim. Udziałowcy robotnicy wpłacają 10 zł. 
Jak się dowiadujemy podobny  spół- | wpisowego oraz w ciągu roku zł. 200, Po- 
dzielczy warsztat pracy zostanie w najbliż- |zwoli to w okresie rocznym na zainw+:tc= 
szym czasie otworzony w lokalu fabrycz- |wanie do produkcji około 40 tys. zł. 
nym Stolarowa w Łodzi przy ul. Rzgow- W obecnej chwili trwają ostateczne 
skiej 26—28. Organizatorem jest Chrześci- |przygotowania do rozpoczęcia pracy, przy 
jańska Robotniczo - Spółdzielcza Wytwór-|czym termin urucaomienia wspomnianych 
nia Włókiennicza „Bratnia Pomoc Robo-|200 warsztatów spodziewany jest z dniem 
tnicza* w Tomaszowie Mazowieckim. Da-| 15 marca rb. 
żeniem spółdzielni jest uruchomienie 200 


WYBORY AKADEMICKIE 


NA WYŻSZYCH UCZELNIACH W POLSCE, 


WARSZAWA, 9. 8. — Rozpoczął Się| uchwalono m. i. obostrzenie paragrafu a= 
okres wyborów akademickich na wyż- | Odpowiedni "punkt statutu 
szych uczelniach w całej Polsce. Wybory, | brzmi: „Członkiem stowarzyszenia nie m» 
które odbyły się dotychczas, przeważnie |że być student wyznania mojżeszowego 
do mniejszych  organizacyj, stwierdzają | ani ten, który to wyznanie porzucił”, — 
raz jeszcze dużą przewagę wpływów mło | Zmiana statutu podlega zatwierdzeniu se- 
dzieży narodowej. W wielu wypadkach | natu akademickiego. 
zgłoszono tylko jedną listę — narodowa 
Sytuacja komplikuje się nieco w Warsza- 
wie, gdzie na niektórych uczelniach kcn- 
kurować z sobą będą zapewne listy, ie- 
prezentujące różne odłamy młodzieży na- 
rodowej. Walka jednak nie zapowiada się 
zbyt zaciekła, gdyż ostatnio antagonizniy 
wśród młodzieży znacznie osłabły. 


17-letnia ofiara bestialskiej zbrodni - Ja- 
nowskiego — Zofia Piotrowska, piastunka 
małej Lili. 


Zatrzymani — to „kwiat” przestępczych 
Choójen często przychodzili do Świderskiej, 
niektórzy z nich mieszkali u niej czasowo — 
niemeldowani jednak, 

W warsztacie Janowskiego przy ul. Rzgow 
skiej 45 pracowali okresowo obaj. bracia Janow 
scy. Morderca, który wczoraj sam wymierzył 86 
bie sprawiedliwość, był poza tym i robotnikiem 
rolnym, 


viskio 
ryjSKiegoO. 


Wizyta ministra Becka 
w Rzymie. 


OBOSTRZONY PARAGRAF ARYJSKI 
W BRATNIEJ POMOCY U. P. 
POZNAN, 9. 3. — Odbyło się walne 

zebranie  „Bratnej Pomocy“ studentów 

Uniwersytetu Poznańskiego. Na zebranit! 


Dolar 5.24. 


Na zdjęciu — momenti powitania ministra 


|carskde 


Bank Polski. notował dołary po 5.24 1 
pół, fumly szierlingi 26.34, franki szwaj- 
21.00, franki francuskie 16,74, li- 

ry włoskie 21:10, 


Eecka przez wioskiego ministra Spraw Za- 

granicznych Ciano na dwercu rzymskim, 

Na prawo — ambasador R.P. przy Kwiry= 
nale Wysocki 


` robotniczych, 


Str. 2, 


Likwidacja strajku 1500 robotniki 


FABRYKA GENTLEMAN” RUSZA. 


ŁÓDŹ, dnia 9 marca. 

W piątek odbędzie się na terenie łódz- 
kich. fabryk przemysłu włókienniczego dwu 
godzinny strajk demonstracyjny. Strajk 
będzię protestem przeciwko wydalaniu de- 
legatów z fabryk łódzkich. 


Wczoraj w związku z tym odbyło się 
posiedzenie międzyzwiązkowej komisji po 
rozumiewawczej związków zawodowych 
na którym postanowiono 
strajk | -eprowadzić w godzinach od 10 
do 42 dla jednej i od 2 do 4 po połuduiu 
dla drugiej zmiany. 


LIKWIDACJA STRAJKU w „GENTLE- 
MANIE“. 


Wczoraj zakończony został na konfc- 
rencji w Okręgowym Inspektoracie Pracy 
strajk 1500 robotników fabryki „Gentle- 
man“ w Łodzi. Podpisano protokół likwi- 
dacyjny, którego poszczególne punkty nie 
realizują jednak postulatów robotniczych 
w tym sensie, w jakim ogół robotniczy 
tego sobie życzył. Dopiero podpisanie w 
dniu 1 maja rb. ogólnopolskiego układu 
w przemyśle gumowym może przynieść 
konkretne zmiany warunków pracy i płacy 


STAROSTA GRODZKI NA KONFERENCJI 


Dziś w Okręgowej Inspekcji Pracy odbędzie 
się dwustronna konferencja w sprawie zatargu 
w fabryce Haeblers, Wobec interwencji związ- 


U 


ków zawodowych w dzisiejszych  pertrakta- 
cjach weźmie udział starostwa grodzki dr. H, 
Mostowski, 


O UKŁAD ZBIOROWY. 


O godz, 9-ej rano rozpoczęła się w XIII ob 
wodzie Inspekcji Pracy konferencja w przemy- 
śle dzianym fantazy jnym. 

Przedmiotem konferencji jest sprawa podpi 
sania układu zbiorowego, 


KONFERENCJA W SPRAWIE SZEWCÓW 
CHAŁUPNIKÓW, 


Jutro w Ozorkowie zwołana zostanie pod 
przewodnictwem inspektora inż, Pawłowskiego 
dwustronna konferencja w sprawie podpisania 
układu zbiorowego dla szewców - chałupników 
ozorkowskich. 


ROBONICY ROLNI I LESNI, 


W czwartek odbędzie się w Łasku pod prze 
wodnictwem insp, Melechowicza posiedzenie ko 
misji rozjemczej dla spraw rolnych, 

Omówiony zostanie cały szereg zagadnień, 
związanych z umową o czasie pracy i 
dla robotników rolnych, leśnych i td. 

| 


płacy 


CZY DOJDZIE DO LIKWIDACJI STRAJKU 
POŃCZOSZNICZEGO, 

Dnia 11 bm. (piątek) odbędzie się w Okrę- 
gowej Inspekcji Pracy konferencja, w czasie 
której ustalone zostaną podstawy do likwi- 
dacii obecnego strajku pończoszników, zatru 
dnionych na maszynach akragłych. Udział w 
konferencji przyjmą przedstawiciele związ- 
ków zawodowych oraz przemysłowców poń 
czoszniczych. 


ŻYCIE PABIANIC 


Trup w rzece „Dobrzynce” 


Desperacki czyn staruszki. UB 


W nurtach rzeki Dobrzynki, na odcinku po- 
między parkiem firmy Krusche i Ender a posesja 
p. Lewityna, znaleziono wczoraj zwłoki biednie 
odzianej kobiety w starszym wieku. Przoprowadzo 
ne fledztwo nstaliło, że rmurła nazywa się Augu- 
stypa Miszczak, lat 60, zamieszkała przy ul. Ko- 
permika 24. Ponieważ na ciele trupa nic znaleziono 
żadnych obrażeń, zachodzi przypuszczenie, że nie. 
szezęśliwa popełniła sumobójstwo. Jak twierdzą 
znajomi samobójczyni, wymieniona przed kilku la 
ty również nsiłowała się utopić. Urutowano ją je- 
dnak w ostatniej chwili. Tym razem zamiar swój 
przeprowadziła do końca, znajdując upragniony 
śmierć w nurtach rzeki. 


NAJŚCIE NA LOKAL FABRYCZNY. 


' Kaczmarek Janina f Tózef małżonkówie, za- 
mieszkali w Pabianicach przy ul. Żwirki i Wigu* 
ry 66, przemocą wdarli się do lokalu fabrycznego 
Stała przy ul. Kilińskiego 25, gdzie wszczęli wiel- 
ką awanturę ż przebywającymi tamże małżonkami 
Pace. Powodem całego zajścia były osobiste pœ 
rachunki na Ue wspólnych niesnnsek, Kres awan 
turze położyła wezwana policja, która spisała od- 
powiedni protokół. 


NIESŁUSZNIE POSĄDZONA. 


Lewenhof Porla (Szewcka 4) zameldowała w 
policji, że miejska Janina Jarmakowska skrudła jej 
rzekomo 4 metry sukna, pantofle, parasolkę i tym 
podobne drobne przedmioty domowego użytku — 
wsrystko łącznej wartości 6% złote. Na skutek oskar 


Z W Ea dat wani 


ZAGINĘŁA suka wilk, odprowadzić za 
wynagrodzeniem: Ruda Pabianicka ul, Ko 
lejowa 3, Borkowski, 


żenia policja przeprowadziła rewizję w misezkaniu 
Jarmarkowskiej przy ul, Toruńskiej 45, lecz nie 
znaleziono nic ze skradzionych przedmiotów, wo- 
bec czego umórzono prowadzone wobec niej do. 
chodzenie karne. 


SCHWYTANIE ZŁODZIEI. 


Policja pabianicka zatrzymała na ulicy pree 
chodzących, notowanych w kartotekach policyjnych 
złodziei: Cieniewskiego Józefa 1 Franciska Ka- 
łużnego. Obaj nieśli skrzynkę i kurę — rzeczy po- 
chodzące z kradzieży przy ul. Bagatela 10 i Zam» 
kowej 48, Skradzione przedmioty odebrano a stawi 
ców osadzono w areszcie miejskim do dyspozycji 


sdu. à 
Do aresztu policyjnego sprowadzono onegdaj 


Jana Kopkę (Bugaj 72), Który będąc w stanie nie. 
tzeźwym, zakłóci? spokój publiczny na ulicy: 


PABIANICKI PORADNIK KINOWY. 


Oświatowe, ul. Gdańska: „Gdy kwitną bzy“ 
z Janette MeDonald w roli głównej, 

Nowości, ul. Kofeiuszki 15: „Człowiek, który 
wiedział”. Film sensacyjno = kryminalny, 

Od czwartku kino „Nowości* wyświetla gigan- 
tyczny film pt. „Pasteur z Pawłem Muni w roli 
tytułowej. 


| Dojazd tramw. 


„ECHO*'' 


Kino - teatr 


RAJ ... 


Kilińskiego 124. 

n 4. 10. 17 1-16. 

NOWA APARATURA 
DZWIĘKOWA, 


Dziś, dńia 9 i dni następnych, 


„Kaprys Markizy Pompadour, 


W rolach gł. asy scen wiedeńskich: Kathe, 


V. Nagy, Leo Slezak i inni. 


Początek seansów o g. 4, w sobotę o g. 2, w niedziele i święta o g. 12 


Przemytnik ze strażnikiem na pietat 


EH usiłował skoczyć do rzeki. 


WIELUŃ, 9. 3, — Od dłuższego już czasu 
funkcjonariusze Straży Granicznej |lnsp, Wie- 
luń wraz z policją poszukiwali ukrywającego 
się przed władzami bezpieczeństwa zawodowe- 
go przemytnika Polaka Ignacego ze wsi Bie- 
niec Mały, który za popełnione przestępstwa, 
skarbowe miał do odcierpienia karę kilku mie- 
sięcy więzienia, 

Polaka, który nocował w różnych domostwach 
wsi Łaszew i Bieniec wyśledził jeden z funke. 
Str, Gran, chcąc ująć go w chwili, gdy będzie 
spał, 

Czujny jednak przemytnik na pierwsze puka 
nię, orientując się, że to o niego chodzi — rzu- 
cił się w bieliźnie do okna, chcąc ratować się 
ucieczką. 


Manewr ten spostrzegł jednak strażnik, któ 
ry po krótkim pościgu przytrzymał uciekające 
go tuż nad rzeką Wartą, 

Polak nie dał jednak za wygraną i zaciekle 
bronił swej wolności, a w pewnym momencie 
chwycił niespodziewanie strażnika na plecy i za 
czął z nim blec, chcąc rzucić się wraz z nim 
do pobliskiej rzeki, 

W rachubach swych przemytnik zawiódł się 
jednak, gdyż strażnik okazał się dość silnym i 
po krótkiej przejaźdźce na grzbiecie przemytni 
ka obezwładnił go i zmusił do posłuszeństwa. 

Polak osadzony został w więzieniu wieluń- 
skim, 


W 26 miejscowościach obwodu łódzkiego 


zaprojektowano budowę szkół 


ŁÓDŹ, 9.3. — Odbył się walny zjazd Koni- 
tetu Obwodu Łódzkiego (zamiejskiego)  T-wa 
P.B.P,S.P. w lokału Związku Naucz. Polskiego 
w Łodzi. Obrady zagaił prezes zarządu obwo- 
dowtgo inspektor H. Ochędalski 

Sprawozdanie szczegółowe z dziala'ności 
złożył sekrętarz zarządu kier. A. Norwiński, Ze 
sprawozdania wynika, że na terenie obwodu t). 
powiatów: łódzkiego, lęczyckiego | brzezińskie- 
go działa 259 Kół liczących około 5 tysię-y 
członków, 52 członków  dożywotnich i 14606 
uczestników. 

Jeżeli chodzi o budownictwo szkół, to w ro- 
ku sprawozdawczym uzyskano 30.000 zł poży= 
czek dla 7 miejscowości, a mianowicie: Mary= 
sin Jil, Główno, Dmosin, Łagiewniki, Parzę- 
czew, Górki Duże | Rzgów. Wybudowano, luy 
jest w budowie 41 lzb lekcyjnych. W poprzed: 
nich 3 latach uzyskano 206.500 zł pożyczek na 
budowę szkół, có razem daje sumę 236.500 zl. 

W tym okresie zebrano na terenie obwodu 
i wpłacono na rzecz Towarzystwa 163,822 Zi 
69 gr. Ostatni rok dał 42,486 zł 11 gr szczegól- 
nie podniosły się wpływy z Tygodnia Szkoły 
Powszechnej. 

Po sprawozdaniu t referacie na temat „Pow 
szechność nauczania, a budową szkół, który 
wygłosił kier. Bielasik, wywiązała się ożywi 
na dyskusja. Zgłoszono i przyjęto cały szereg 
wniosków, zmierzających do powłębięnia "det 
budowy szkół wśród społeczeństwa, co już w 
dużym. stopniu zostało osłągnięte, bo w 1938 r. 
zaprojektowano budowę gmachów szko'nycir w 
26 miento eh” dbwodn, do uzruhtowa”ia 
form: organizacyjnych, 
pomoce naukowe i powiększenia liczby człon. 
ków zwykłych, dożywotnich | uczestników, 

Do Zarządu wybrano: pp. inspektora H. Oshe 
dalskiego, A. Norwińskiego, F. Bielasika, T, Do- 
micza, P. Różalskiego i $. Skupieńskiego, na 
zastępców pp.: M. Kołczyńskiego 1 Z. Karo!4- 
kowskiego. 

Zjazd zakończył się wręczeniem delega:om 
pomocy naukowych do nauki geometrii w p3 
staci ekierek, cyrkli, kątomierzy, metrów I ‘i 
niałów, W pomoce te zostały zaopatrzone w3ży- 
stkie szkoły I-go stopnia na terenie obwodu. 


UREETANZLAT"” PAM EEES OAS WWE DWF WODZE CWE ZEE YES DOE ET A EA 


Kupiony znaczek F.O0.M. 


tworzy miliony potrzebne na budowę— 
za polskich okrętów wojennych! 
CEE 


Biurokracja zjada ubezpieczenia spolecne? 


POWAZNE ZARZUTY NA $E$SJI $ENATU. 


WARSZAWA, 9.3, — 

Sprawozdawca budżetu prezydium rady mi 
nistrów sen. Bisping wskazał, że dotychczaso- 
wa dyskusje w komisjarh Sejmu i Senatu oraz 
plenum Sejmu wykazują, że parlament chciał- 
by widzieć stanowisko szefa rzadu wzmocnione 
drogą wykorzystania możliwości, które daje 
konstytucja, 

Musimy zwracać uwagę, mówił referent, by 
nie zboczyć z drogi umiaru, najważniejszego 
kierunku dla Polski w dobie obecnej, 

W momencie tworzenia konstytu= 
cji mieliśmy autorytet Marszałka Piłsudskiego. 
Śmiarć Marszałka pozbawiła nas autorytetu 

Wadliwy system administracyjny sprawia, 
że społeczeństwo nieraz sarka na urzędników. 
Nadmiar okólników, rozporządzeń | zaleceń two 
rzy dżunglę, w której nikt się nie orientuje, 
Brak ustalenia zakresu funkeji jest przyczyna 
spychania spraw z urzędu na urząd, z urzedni 
ka na urzędnika, Odpowiednia instrukcja jest 
obecnie opracowywana, należy ją zrealizować 
szybciej, większą troską należy otoczyć rozpo- 
rządzenia wykonawcze. 

Bodżet emerytur i zaopatrzeń 
sen. Serożyński, ; 

W dyskusji nad ta częścią budżetu przema- 
wiał sen. gen. Osiński. i 

Sen. Petrażycki zreferował z kolei budżet 
rent inwalidzkich i pensyj, zareie 
strowanech inwalidów wojennych mamy w Pol 
see 167.000, 

Po krótkiej przerwie sprawozdawca sen, T- 
chnicki zreferownł budżet nionopoli, analirując 
zmiany w pozycjach praliminarza i charaktery- 
«ując rozwój poszczególnych monopoli. We 
wszystkich tych dzieńzinach mamy do zanoto- 
wania stały wzrost konsumcji i dlatego przowi 
dywane wpływy sn. usprawiedliwione. 

Następnie sen. Gołuchowski złożył sprawo- 
rdanie kominji o budżecie ministerstwa spraw 
zagranicznych, podnesząc zaufanie, jakim dzia 
łalność tego resortu się cieszy, a dalej celo- 
wość, oszczedność i przejrzystość w układzie 
samego budżetu, 

Dalej mówca rozwinął sprawy emigracyjne, 
opieki nad naszymi rodakami zagranicą, spra- 


zreferował 


wy surowcowe i kolonialne i w końcu podniósł 
zasługi naszych placówek  dyplomatyczno-kon- 
sularnych. 

7 kolei referat o budżecie min, spr, wojsko- 
wych złożył sprawozdawca sen. Dąbkowski: + 

Uznając nadrzędność spraw obrony 
nad wszystkimi innymi, spoleczeństwo polskie 
nie szczędzi ofiar, wierząc, że nasza armia 
stojąca pod rozkazami naczelnego Wodza, jest 
najpewniejszym gwarantem nienaruszalności na 
szych pranie. 

Następnie sen, Siemiątkowski przedstawił 
preliminarz budżetu min, poczt i telegrafów. 

Budžet min. op, społecznej referuje sen, j 
Evert, który szeroko omówił zanadnienie etaty | 
zmu, usssadniajne swe poglądy wyłożone na ko 
misji budżetowej, ro czym przeszedł do zobra- 
zowania zagadnień opieki społecznej. 

Niedopuszczalnie wysoki procent dochodów 
instytucji uheznieczeniowych jest kotsumowany 
przez ich administrację, Pieniądze, gromadzące 
się w kasach ubeznieczalni, w olbrzymiej mie- 
rze idą na opłacanie wielkiej biurokratycznej 
maszyny, która w wvbezpieczalniach wyrosła {í 
wciaż dalej rośnie. Musze stwierdzić, że aparat 
ndministrarvjny w ubezpieczalniach został nie- 
co usprawniony jednakże mimo to porhłania on 
znaczne bumt, Winien lest temu svstem i jego 
reforma iest koniecznością, Ubezpieczenia win- 
nv służyć ubezpieczonym, r nie urzędnikom pra 
cuigevm w ubezpicczalniach (glosy: słusznie 
nklaśki.), Co do kwestii hilansowego deficytu 
ZUS'a referent wyrnził obawe, Że przy coro- 
cmym przeroście tego deficytu nastąpi załama 
nie. 

Po nrzerwie chiadowej sen. Rasykowiry zre- 
ferował budźst Funinszu Pracy. Zwroc on t- 
wagę, że rolą tego funduszu nie malaje lecz | 
wzrasta Í program tej instytucji powinien by” 
do tego fnrtorowany, 

CIFŻKA DOLA ROBOTNIKÓW. 

Sen, Alraler omawia cieżka dole klasy ro- 
botniezej, Totli rohotniey się radvkalizuja, to. 
zdaniem mówcy, dlatego, e w dzisiejszych wa- 
runkach nie mogą się spodziewać poprawy swe 
go hwtu, 

W interesie sfer kapitalistycznych leży prze 


de wszystkim położenie tamy komunizmowi, U- 
stawodawstwo socjalne dla większości przemy- 
słowców to tylko prawo pisane, robotnika zaś, 
który domaga się stosowania prawa, wyrzuca 
się na bruk jako bolszewika, Tego rodzaju me 
tody to współdziałanie z akcją komuimistyczną. 
Dają one bowiem najlepszy materiał dowodo- 
wy agitatorom. Inspekcja pracy, przed którą 
otwiera się tu wielkie pole działania, cierpi na 
mnóstwo niedomagań i bolączek, Stąd rezultaty 
nikłe, Pracodawcy coraz bardziej czują się bez 
karni za nie przestrzeganie przepisów, Ale na- 
wet najlepiej pracująca inspekcja pracy nie wie 
le zdziała, jeśli warunki bytu nie ulegną zmia- 
nie, Kapitał zagraniczny wynosi w Polsce 1 i 
pół miliarda złotych, podczas kiedy nasz mają- 
tek narodowy jest conajmniej dziesiękrotnie 
większy, Mimo to jednak pozwalamy, aby ka- 


| pitał obcy narzucał nam politykę gospodarczą, 


niezgodną z naszymi interesami, 

Sen, Marian Malinowski podkreśln koniecz- 
nolé uregulowania zagadnienia bytowania sze- 
rokich rzesz ludności pracującej. Chodzi mówcy 
o ustalenie dolnej cyfry zarobków, której prze- 
kroczenie byłoby surowe karane 

Ustalenie minimum zarobków jest koniecz- 
nością, ażeby wielu pracowników nie potrzebo- 
walo obniżać granic bytowania do granic głodo 
wania, 

Sen. Malinowski prosi izbe o przyjęcie 
rezolucji, wzywającej rząd do jaknajszybszego 
opracowania projektu ustawy, ustalającej dol- 
ną linie płac pracowniczych, czyli t, zw, mini- 
mum płac, którego przekraczanie byłoby suro- 
wo karane. 


Sen. Schorr skarży się, że instytucje opieki 
społecznej, utrzymywane przez żydów są w 
zbyt małym stopniu dotowane przez państwo, 

Następnie zabrał głos podzekretnrz stanu dr 
Piestrzyński, który oświadczył co następuje: 
pan sen, Radziwiłł zwrócił się do ministorstwa 
o informacje co do stanu fundacji śp. Jakuba 
Potockiego. 

Powołany przez ministerstwo zarząd funda 
cji prowadzi nada! prace, zmierzające do likwi 
dacji obciążenia masy majątkowej, tak, ażeby 
mogła ona stać się trwała podstawą fundacji. 
Zarząd w formie drukowanego sprawozdania 
przedstawi cały stan tej sprawy, 

Po końcowych wywoduch referenta sen, Eyer 
ta. debatę nad budżetem min. opieki społecznej 
zakończono, Dziś budźat min. spraw wewnętrz 
nych. 


Na rok 1938 przewidziane jest całkowite upo 
sażenie w pomoce naukowe 23 szkół tego tý- 
pu. 


ŻYCIE ZGIERZA 


PIĘKNE IMPREZY W MAJU, 
Porozumienie organizacji śpiewaczych. 


Onegdaj w sali obrad Rady Miejskiej odoy- 
ło się pod przewodnictwem prezydenta Świer= 
cza zebranie przedstawicieli mięjscowych orga- 
nizacji śpiewaczych | muzycznych w ceu z): 
ganizowanńnia w naszym mieście propagandy 
śpiewu i muzyki, W przemówieniu swym prezy- 
dent zaznaczył, źe organizację te pracują jukoś 


powszechnić piękną Ideg pieśni. 

W tym celu organizacje zostały zaproszone, 
by przy wspólnym stole zastanowić się nad t4 
sprawą. Postanowiono po żywej dyskusji urzą 
dzić wielki koncęr. w którym udział wzięłyby 
wszystkie organizacje, Następnie drugi konert 
odbyłby się specjalnie dla młodzieży kształcą- 
cej się, przy czym moglaby być wystawionu 
jakaś sztuka sceniczna i wystąpiłyby chóry i 
orkiestry szkolne. rzecią podobną Hnprezą bę- 
dzie występ artystów dla członków towarzystw 
śpiewaczych. Postanowiono urządzić na wolnym 
powietrzu koncert orkiestr dętych, zaś symf» 
nicznych | chórów w sali. Imprezy te urządz ne 
jzostaną w drugiej polowie mają, Przybyli na 


zaopatrzenia szkół „w, zebranie przedstawicieje organizacji tworzyć bę 


dą komitet, który ustali program koncertu oraz 
zajmie się jego orZanizacją, 


NABOŻEŃSTWA ŻAŁOBNE. 


Jutro o godz. 8 rana w kościele parafialnym 
odbędzie się uroczyste nabożeństwo żałobne za 
spokój duszy zamordowanego ś.p. ks. Strelcha, 
zaś o godz, 9 rano równieź nabożeństwo żalob- 
ne za duszę wielkiego pisarza śp. Karoia Fu 
berta Rostworowskiego, O udział w nabożeń- 
stwach proszone są organizacje katolickie. 


PROGRAM CH. U. Su. 


Dziś w Chrześcijańskim Uniwersytecie Spo- 
łecznym odbędą się następujące wykłady: w 
szkole pow. nr. 4 przy ul. Łódzkiej 2, ks. prof. 
dr Roszkowskiego na temat: „Ekonomis spole- 
czna” c. d. oraz prot J. Grodzkiej pt. „A. Mi- 
ckiewicz”, w szkołe powszechnej nr 3 na Przy 
byłowie proŁ K. Jankowskiego pt. „Domy lu- 
dowe i ich kulturalne znaczenie” oraz inż, R. 
Tworosa na temat: „Kościół, a potyka spo- 
łeczna”. Początek wykładów o godz. 19 i 20. 


REPERTUAR KIN. 


Kino „Apollo” wyświetla obecnie doskonały 
film polskiej produkcji pt. „Dziewczyna 
miłości”, 


szuka 


w ukryciu, nie produkując się nazewnatrz. 
dzi o to, by wyjść do szerszej publiczności i 


Wielki podwójny prograni: 


Nowe Przygody Tarzana 


W roli głównej mistrz Olimp. — cempion 
świata, Herman Brix. 
2 


EIT PWC ERE WANIE NOTEK CE ZTY 
ZDARZENIA A WYPADKI. 


(—) Niemiecki minister spraw zagraniczny:M 
Ribbentrop przybył do Londynu, aby rozpo 
cząć rokowania z rządem angielskim. 

(—) Wczoraj minister Beck został przyjęty 
na uroczystej audiencji w Kwiryna'e. Król wło= 
ski wydał na cześć ministra Becka śniadanie: 
Wieczorem minister Ciana podejmował minisera 
Becka bankietem w salach klubu wojskowzg% 
Min. Beck wzniósł toast na cześć króla Włoski 
i cesarza Etiopii, 

(—) Ambasador brytyjski w Rzymie lod 
Perth odbył wczoraj rozmowę z ministrem 
Ciano, podczas której ustalono program roko- 
wań anglelsko-włoskich, 

(—) Poset grecki w Moskwie Nicopulos wska 
tek cierpień wywołanych chorobą raka popełnił 
samobójstwo, 

(—) Wczoraj w procesie moskiewskim zee 
znawał dr Lewin, który przyznał się do „uimy= 
ślnego Zaziębienia” Gorkija, jego syna, Pieszh0* 
wa, Kitjbyszewa i innych na polecenie Jagody. 
Jagoda miał rzekomo planować wymordowanie 
gzlonków rządu sowieckiego I wszystkich przy= 
wódców partii. Jagoda przyznał się, że gabiucł 
Jeżowa był zatruwany roztworem rtęci. 

Zony wszystkich oskarżonych zostały aresz 
towane, 

(—) Rząd francuski zażądał od parlamentu 
pelnomocnictw | nadzwyczajnych kredytów na 
dożbrojenia w wysokości 15 miliardów franków. 

(—) Na zatopionym krążowniku powstufe 
czym „Balcares” zginęło 600 marynarzy wraz 
z oficerami | admirałem, 

(—) Na dom sołtysa Szubki w Dubszczi kô- 


ków. Dwóch bandytów <czatowało w sieni ,a 
trzeci wszedł do mieszkania, gdzie począł st-zs 
lać z obu rewolwerów, kieruqąc broń w strovę 
przebywającego akurat u sołtysa sekwestrat.- 
ta Codoniego. 

Dzieny urzędnik mimo sześciu ran dobył rés 
wolweru 1 począł strzelać, Bandyci zbiegli. 

Bohaterski sekwestrator raniony jest (rzema 
kulami w lewą nozę, dwiema powyżej pachwie 
ny i jedną w” mały palec tewej ręki, Stan jago 
nie jest groźny, Za bandytami zarządzono na: 
tychimiastowy pościg. 

(—) '18-1etni Stefan Paul pasierb wicedyrek= 
tora Izby Przem -tlandlowej dr Sanda, który 
wczoraj popełnił samobójstwo na zrobie swel 
niedawno zmarłej matki był uczniem zrówno= 
ważonym i wykazywał dobre postępy w naice 
Dyrekcja gimnazjum zaprzecza, jakoby przye 
czyną samobójstwa była zła cenzura, ponieważ 
w obecnej porze cenzury nie są wydawane, A 
Paul uczył się dobrze. 

(=) Sąd okręgowy w Łodzi ogłosił wczo”aj 
wyrok w sprawie przeciwko klerownikom. cett- 
tralnej techniki komunistycznej w Łodzi. Skae 
zgolrganiis teletni Zyamunt Gordon na 10 jät 
więztentn 4deletnf Władysław -Urban na 8 lat 
więzienia, obaj Z pozbawieniem praw na 10 lat 
36-letni Jan Stępień, 42-letni Stefan Mizerski I 
30-ietnia Marta Iwańska po 3 lata więzienia, 
ostatnia z pozbawieniem praw na 5 lat, 48-letni 
Władysława Kołodzieja na 2 latą więzienia, 

Stanisława  Mizerska, Bronisława Krasu :ka 
i Józef Kurp z braku dowodów winy zosta! 
uniewinniem, 


Opady deszczowe. 
Stan pogedy w Łedzi 


ŁÓDŹ, dnia 9 marca, — Dziś o godz. 9-cj 
rano temperatura w. śródmieścia wynosiła 6 sto 
pni powyżej zera, W ciągu nocy ubiegłej najniź 
sza tomperatura wynosiła plus 4 stopnie, Ciśnia. 
nie barometryczne spadło da 754 milimetrów. 
Spodziewane są opady deszczowe, 

Słabe wiatry z kierunków zachodnich, 


Lecznica „OMEGA” 
Główna 9, telefon 142-42. 


przyjmują lekarze we wszystkich specjalnościach 
Gabinet Dentystyczny 
Analizy lekarskie, zastrzyki Rentgen 
lampa kwarcowa, djatermią i t. d. 


PORADA 3al 


Inwestycyjnej Il emisj. 


Wczoraj w trzecim dniu ciągnienia 8 proc. 
Premiowej Pożyczki Inwestycyjnej II-ej emi- 
sji padły następujące premie: 

(Pierwsza liczba oznacza numer serii, dru 
ga — numer obligacji). 


Po zł 300: — 7—2, 67—50 68—50 165—2 
227—43 243—2 245—50 266—50 308—34 349— 
43 3038—34 8399—43 400—2 400—50 490—2 
366—50 612—50 630—34 681—50 726—438 751— 
43 759—43 814—50 839—2 840—43 889—2 875 
—50 906—34 996—34 1176—43 1243—50 1246 
—34 1259—43 1273—43 1324—84 1350—50 1350 
1601—43 1645—34 
1911—34 1971—2 
2309—43 2442—34 
2528—43 2532—50 

2789—43 2844—2 
3049—43 
3148—50 
8534—34 
3658—43 
4188—50 
4474—43 
4922—50 
5286—50 


—34 1393—84 1450—50 
1656—2 1840—43 1859—2 
2050—34 2120—2 2305—2 
2458—34 24638—2 2491—43 
2674—50 2725—34 2762—43 
2864—50 2936—50 2976—2 2976—50 
8049—50 3056—50 3075—84 8129—4% 
3152—43 3214—43 3229—34 3447—2 
2582—2 3584—50 3614—43 3638—43 
3684—2 3684—50 4047—43 4103—43 
4223—43 4265—34 4271—2 4316—34 
4726—43 4745—50 4833—43 4889—50 
4942—43 5144—50 5269—34 5278—43 
5317—43 5320—43 5371—2 5406—43 5431—48 
5469—2 5533—2 5578—50 5589—50 5690—43 
5791—34 5798—43 5861—34 6026—2 8081—50 
6073—50 6081—50 6125—43 6134—2 6150—43 
6251—2 6406—2 6551—2 6796—2 6852—22 6877 
—50 6888—2 0915—50. 6960—2 7009—43 7027 
—43 7089—50 7089—43 7105—34 7139—43 7197 
—43 7200—50 7328—43 7478—50 7498—43 
7568—34 7595—50 7918—43 8202—43 8223—2 
8386—43 8550—50 8550—2 8588—2 8804—48 
8390—43 8632—43 8671—48 8750—13 8787—34 
8801—50 8886-43 8916—50 8935—43 984—2 
9140—43 9148—-2 9149—2 9211—2 9224—43 
0342—43 9477—2 9405—34 9510—34 9000—43 


9864—48 9871—84 9910—43 9913—43 9936—50 
9956—50 10102—2 10161—43, 

10183—34 10262—50 10275—43 10348— 
43 10366—2 10667—43 10731—2 10864— 
43 11004—50 11076--2 11168—50 1!254— 
43 11260—2 11336—4% 11446—50 11589— 
43 11708—2 11864—43 11885—2 11809— 
2 12000—34 12049—43 12161—43 12211— 
34 12470—43 12474—34 12533—34 12554— 
2 12591—43 12617—43 12607—34 12719— 
43 12739—43 12741—2 12804—2 12911— 
2 12918—43 13083—43: 13087—43 13124— 
43 13315 —34 13321—43 13351—50 13513— 
34 13544—34 13529—43 13546—2 13569— 
43 13507—34 13627—43 13657—50 13697 
43 13925—43 13941-—50 14041—34 14051— 
2 14138—34 14232—2 14254—43 14296—34 
14326 —2 14447—34 14463—43 14475 
14530—43 14506—43 14817—43 1483 
1483543 14878—50 14899—43 14876—43 


15001—43 15136—2 15238—43 15392 
15404—2  15516—34 15540—43 15575-24 
15630—2 156851—2 15711—34 15775—34 1578751 
15803—43 15843—2 15827—43 15957—34 1596! 
—43 16039—43 16048—43 16075—50 16089—3 
16094—43 16107—34 16393—50 16644—43 16/4: 
—43 16899—34 16029—2 16940—2 17109—43 
17184—34 17273—34 17330—2 17346—34 17380) 5 
17468—50 17517—2 17552—43 17657—50 Mól 
—34 17714—43 17766—34 17642—43 1785544 


17991—50 18178—34 18227—34 18229—34 18303-2 
18319—43 18342—50 18441—34 18545—50 155% 
—A3 18788—43 18921—34 18934—43 19093-5) 


19242—43 19308—34 19320—43 19328—234 19373 
—34 19454—43 19527—43 19541—50 19591-43 
19643—34 10698—43 19788—43 19912—50 19179 
—43 20001—34 20150—43 2022143 20251 
20414—34 20565—50 2060443 20660—2_ 20087 
-34 20711—43 20712—43 20745—2 20795- 43 
21002—2  21235—50 / 21285—34 _ 21405-2 


21437—50 21592—34 21619—43 21626—43 21677 
—34 21686—43 2171—43 2174350 
22080—2 22172—34 22222—43 22451—2 
—50 2257043 22507—43 22762—2 22781 
22812—43 22850—2 22954—43, 


792402 
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ło Brzeżan napadlo trzech uzbrojonych osobni= - 
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takie krwiożercze stwo- 
rzonko, clilopiec musi przesiać przez pal- | 
ce niezliczone garście przydrożnego kurzu. | 

Tego rodzaju niekosztowny wróżbita 
ma ogromną klientelę. 


Jednak 
nieomylnycn 


Chcąc zdobyć 


w kwestiach zasadniczych ża 

uchodzą tylko specjaliści, 
przepowiadający przyszłość przy pomocy... 
szakali. 

Do swych czynności, 
przygotowują się 
niem. 

W miejscu dość oddalonym 


jasnowidzący ci 
z wielkim  namaszcze- 


od osady 
mają każdy swoją ławę piasku, równo po- 
! idzieloną na większe i mniejsze przedziałki. 

Przed wieczorem drew: nianą łopatką, na 
zwaną „ręką szakala”*, dokładnie wygła- 
dzają powierzchnię. 

Wszystkie działki odgrodzone jedne od 
drugich małym rowkiem, mają swoje mia- 
no: „dom dobrego ducha”, „ręka ducha", 
„mój dom“, „dom wsi“ „dom umarłego", 
„dom cmentarza" itp. 


Na całej przestrzeni ostrożnie patykiem 
wypisuje się zapytanie klienta, pragnącego, 
|powiedzmy, dowiedzieć się, który z trzech 
posądzonych przez niego czarowników 
wpędził go w chorobę, 


Trzy źdźbła słomy, wyobrażające cza- 
rowników, są wetknięte w różnych punk- 
tach, czwarte stoi z boku i przedstawia sa 


mego zainteresowanego. 


Przychodzi po radę tancerz, lękający 
się, by ktoś nie rzucił na niego uroku w 
czasie wykonywania tańca pod maską na 
publicznym placu. 

Wróżbita dwiema poprzecznymi kreska- 
mi oznacza na piasku wrogiego człowieka, 
plac publiczny wyobraża za pomocą koła, 
a tancerza w masce w formie krzyża, 

Jeżeli chodzi o dowiedzenie się, czym 
należy obsiać pole, jasnowidzący zatyka 
jedno źdźbło, uosabiające rolnika. Wydrą- 
ża dołek, co ma oznaczać pole. Stożek z 
jednym kamyczkiem to proso, stożek z 
dwoma kamykami fasolę, z trzema szczaw. 


|| 
| 


ECHA 


jaciółmi człowieka i potrafiły mówić ludz- 

ką mową, prz żyjdą niechybnie i na staran- 
inie wyrównanej powierzchni zostawią śla- 
|dy lap. | 
| Nazajutrz znawcy tajników zaświata, | 
skoro świt, zasiadają w kucki przy swoich 
działkach. Długo się biedzą nad znacze- 
niem tego czy innego odcisku szakalich 
nóg, kiwają głowami, naradzają się mię- 
dzy sobą i gdy w południe wolno nareszcie 
klientom przyjść po wiadomość o ich lo- 
sach, otrzymują odpowiedzi dokładne i 
wyczerpujące. 

Opłatę wnosi się zgóry, przy 
niu pytań. 

Czasami, przy wydarzeniach nadzwy- 
czajnych i za nadmiernie wówczas wyso- 
ką cenę, wró*bici uwiązują na pastwę sza- 
kali psa, i cJsłaniają tajemnicę jutra we- 
dług rozrzuconych do cna objedzonych 
kości. 


zadawa- 


miejsca pracy, 


Dolnicki. 


| / 4 A B O) BC o N Y K A WA F se u N u. Zniesienie klatek dla zbrodniarzy w St, 


ZBITÓW. 


| Utrudnione życie przesądnych murzynów 


au, 3. 


W tych klatkach przywożono do niedawna w Stanach Zjednoczonych zbrodniarzy de 
gdzie przykuci na długich łańcuchach 
Obecnie klatki te skasowano a więźniów osadzono w celach. 


EEE Fantastyczne historie WEE 


wykonywali zadane roboty. 


Rybacy w niebezpieczeństw e|0 naihogatszym Polaku w Europie 


ryki rzekomo 
Europie, inż. 


tu z Polski 
grzybów, 


Redaktor 
Świata” 


Stanisława 


„Nowym Światem” 


do 
ogórków 
„Polski Krezus“‘, 


p. Yolles, 


Fantastyczną wprost nistorię 
ciły pisma polskie w ślad za nowojorskim 
o przybyciu do Ame- js 

najbogatszego 
Czarneckiego, który przyje- 
chać tu miał, ażeby przeprowadzić szereg 
transakcyj handlowych w sprawie ekspor- |s 
Ameryki i 
i kapusty 
jak go nazywa nowojar- 
skie pismo polskie, obrotów handlowych 


Gdybym miała milion dolarów... 
MA OSOBLIWY LIST PRACOWNICY, 


nowojorskiego 
opublikował niedawno 
temu wyjątek z listu, nadesłanego na jego 
ręce przez jedną z pracownic szpitala 
w Szczuczynie 
następującej treści: 


Anglii 


zamieś- |na Amerykę nie oblicza podobno na zyski 
i będzie zadowołony, jeśli uskuteczni tran- 
sakcje bez zysków, lecz równocześnie bez 
strat dla niego samego. Z nowego Jorku 
inż. Czarnecki wyjechać ma do Ameryki 
centralnej (Nikaraguy, Kostaryki i San 
Salw adond ażeby tam założyć polskie ko- 
lonie zamorskie, w których osiedlić chciał= 
by polskich chłopów-emigrantów. Pismo 
nie podaje czy z zyskami czy bez zysków. 


Polaka w 


drobiu, 
kiszonej. 


Dziennik polski wychodzący w Cnicago 
kończy wzmiankę takim komentarzem: 

„Bardzo ograniczoną musi być wido= 
cznie ta pani, która za milion dołarów ame 
rykańskich szerzyć chee „kulturę“ w Pol- 
sce i zbawiać pragnie ludzi, znajdujących 


„Nowego 


Św. 
Białostockim, 


Motykę, narzędzie uprawy, wyobraża ma- 
łe kółeczko, a niebem jest kopczyk z pia- 


„W Ameryce tylu macie milionerów i 
dla was jeden milion dolarów nie stanowił 
by żadnego uszczerbku, Gdybym otrzyma“ 


się w nędzy moralnej i materialnej. Cóż to 
dopiero za nędza umysłowa, która pozwa= 
la na wierzenie w bajeczkę, iż w Ameryce 


O zmierzchu wróżowie rozsypują na 
piasku orzeszki ziemne (aracnidy), będące 
smakołykiem dla szakali. 

Złowieszcze te drapieżniki, 
dług podań murzyńskich były dawniej przy 


więc członkiem 
ęśliwego. Taka przynajmniej opinia o mnie 


I zdztwiłabym się nawet, 


Rybacy wioski Pillkcppen na Mierzeji Ku- |ła taką sumę, dałabym całej okolicy kultu- 
rę, możność bytowania i wyciągnęłabym z 
moralnej i mate- 
O gdyby mi Szanowny Pan mógł 
dopomóc w zdobyciu tej sumy”. 


rońskiej znaleźli się w oiępowpióczećj sy- 
tuacji. Huraganowe wichry wypchnęły na 
które we-|brzeg masy lodu na wysokość 10 metrów, 
niszcząc łodzie i cały dobytek rybaków. 


— Posłuchaj mnie książę — rzekła znowu Żanetka 
głosem melancholijnym i bardzo ciepłym. — Wiesz do- 
brze, że jestem człowiekiem ghetta — jestem żydówką. 
narodu upośledzonego i bardzo 


istnie- 


gdyby było ina-* 


Wychowałam się przecież w rodzinie żydowskiej 


ej byłam zawsze przynależna. 


ustosunkowania się do mnie. 


Nie wiem, czy taż 
już musi zostać, ale jedno tylko powiem, że pragnę bar- 
dzo, aby ta opinia została zmuszona do zmiany swojego 


— Nie pojmuję, co pani zamierzasz przez to wyrazić. 


Właśnie prowadzę do tego, 


że chcę księciu po- 


wiedzieć wszystko, po prostu wyznać całą prawdę, która 


Odwrócił się do niej całą twarzą, pogładził rudą 


Ina 
pion 
ETS 
śl. Kounde, w marcu. 
Tubylcy Kamerunu Dogonowie z San- 
zny ch ga należą do najbardziej przesądnych 
0200 przedstawicieli czarnej rasy, wogóle słyną- 
cej z zabobonów. 
pii Murzyn z Kamerunu nie poweźmie ża- 
danie. dnej decyzji, nie tylko w sprawach waż- 
niszra nych, Jecz i w całkiem bł ahych, nie zasięg- 
wano gnawszy uprzednio: rady jasnowidza albo 
Nlosh | Samemu, nie doszukawszy się, z lotu ptaka 
ord 8 lüb gdzxania kury, komikian znaku nad 
strem przy rodzi Nego, 
roko- Z za ustawionych parami sześciobocz- 
wika nych, nakrytych przekrzywionym Hee 
pełnił a śpichrzy wybiega ośmioletni murzynek, 
1 Wodzący w kółko jednym tchem: 
n ze- 
uny- — Dzieńdobry, mrówkolwie! Witaj, 
szh0% | larwo! 
gody: | Jednocześnie wymachuje ręką, obanda- 
jian | Żowaną białą szmatą, 
ubineł W przeddzień naciął sobie ciało i do 
rany wprowadził larwę. mrówkolwa. Przez 
aresz p całą dobę powstrzymywał się od picia i 
NE. biegania po drabinach, a przede wszystkim 
Ga Ri Frie wymówił pewnych słów, które popsuć 
sków: AI By musiały sprawę, | 
state 
hiri Dopełniwszy tych warunków osiąga pe- 
2 wność, że larwa odpowie na stawiane jej 
u ko+ 4 pytania: Jeżeli się poruszy  obrzmiałe 
sobitłe | Miejsce i zaswędzi, oznacza to: „Tak“, je- 
US żeli nie: „Nic“, 
stas 
trosg Larwę mrówkolwa znajduje się na dro- 
tratae | Rach lub podwórzach. Wydrąża sobie ona 
P- W pyle miniaturowy lejek, na którego dnie 
4 | czeka cierpliwie, aż jakieś żyjątko wpadnie 
EMMA po pochyłości, 
oliwie 
Jego aa 
o na: JE 
yrek= 
który 
swej 
Iwno. 
ause, 
przy- 
eważ 
ne, A 
s 2A5TOSOWANIE: 
” 
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0 lat, DYE SĄ JUŻ NASLAOOWNICTWA 
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brodę i 


Zwycięzca biegu 
ma 17 km. 


— 


li przyj 


księżna 


wychov 
Szwed Westborg przybyws 
pierwszy do mety w międzyno- 
rodawvni bigu na 17 km w Hol- ; 


Ty! 
nienkoll. 


| 
nielicznym tylko jest znana. 
Ordynat zainteresował się teraz pilniej słowami Ża- 


cia wojsk rokyjskich do Małopolski, 
w tamte strony księżna Gagarin z maleńką córeczk 
odwiedzić męża, wyższego oficera wojsk rosyjskich na 
tym odcinku bojowym. Nieszczęście chciało, że w chwi- 


gwałtownie na linie rosyjskie, 
Stryja i wdarli się na tyły pozycyj moskiewskich. Księż- 
maleńka zaś jej córeczka została porzu- 
cona w przydrożnym rowie. Jednak jeszcze tej samej no- 
cy Rosjanie wyparli Austriaków i miejsce, gdzie padła 


na padła zabita, 


bogi żydek, 


poprawił okulary na oczach. 


Słucham.. Proszę mi wyznać wszystko. 


Chcę ją właśnie wyjawić. 


azdu księżnej z córeczką, Austriacy 


przerwali je 


znalazło się znowu w rękach rosyjskich. 


rzezak rytualny w Stryju, 


vywało się u niego, jako jego własne, 


n dzieckiem, ksiażę, byłam właśnie ja. 


Czy podobna! Ależ to przygoda, 


Powie- 
działem już, że od zamiaru poślubienia pani nie odstąpię 
i na to daję pani moje słowo. Nie mniej pragnę wiedzieć 
wszystko, znać całą prawdę o pani. 
Nie wiem, jak dalsze 
nasze stosunki się ulożą, ale jednego pragnę, ażeby mię- 
dzy nami nie było nic fałszywego. Dlatego zechciej mnie 
książę wysłuchać: W czasie wielkiej wojny i wtargnię- 
przybyła również 
ą, aby 


uderzyli 
w okolicy 


Nazajutrz wczesnym rankiem przechodził tamtędy u- 

Szlama Kugel- 
boim. Zobaczył dziecko w rowie, usłyszał jego płacz, za- 
brał więc maleństwo i przyniósł je do domu. Dziecko to 
nauczone 
zostało religii żydowskiej i nic nie wiedziało o swoim po- 
chodzeniu. | 


jakby żywcem 


i wyjęta z awanturniczego romansu! — zadziwił się ordy- 


wiedział, że poszukuje mnie już od szeregu lat. Teraz 
dopiero wpadł na właściwy ślad i wyjawił przyczynę 


tej przeokropnej nędzy 
rialnej. 


nat, nie podejrzewając bynajmniej, aby w opowiadaniu 
tym mogło być cokolwiek nieprawdy. 

— Tak, na taki romans to właśnie zakrawa. Lecz 
proszę mnie posłuchać dalej: Kiedy dorosłam na tyle, że 
już mogłam pracować, musiałam chwycić się jakiejbądź 
pracy, aby rodzinie, która dotąd była moją rodziną, do- 
pomóc. Przyjęłam przeto pracę w sklepie w charakterze 
ekspedientki, potem wyjechałam do Berlina, gdzie rów- 
nież pracowałam w tej samej roli. Tam to właśnie poznał 
mnie pan Salomon Suchystaw, człowiek na poważnym 
stanowisku w przemyśle naftowym w okolicy Borysławia 
Oświadczył mi się. Przyjęłam go i wyszłam za mąż. Zda- 
wało się, że rola dyrektorowej, na jaką szczęśliwy los 
kreował ubogą  ekspedientkę sklepową, jest szczytem 
marzeń. Tak by przynajmniej wnosić należało, Jakoż za- 
mieszkaliśmy we własnej willi, gdzie życie potoczyło się 
równo i wydawać się mogło, iż już nic w życiu moim się 
nie zmieni. Aliści, stało się inaczej. Pewnego dnia przy- 
był do naszego mieszkania człowiek, który się przedsta- 


wił jako pełnomocnik księcia Gagarina z Paryża i opo- 


swojego zjawienia się tutaj, Oto książę Gagarin, dzisiaj 
człowiek już w podeszłym wieku, samotny i opuszczony, 
od szeregu lat prowadził poszukiwania po całej niemal 
Polsce za zaginioną córką, pragnąc sprowadzić ją do sie- 
bie i przywrócić jej właściwe stanowisko społeczne i rolę 
jaka jej z urodzenia należy. Ów adwokat paryski przed- 
stawił mi cały szereg dokumentów na stwierdzenie praw- 
dziwości swojego opowiadania i prosił o poinformowa- 
nie, czy nie posiadam jakiegokolwiek znaku, po którym 
można by stwierdzić prawdę i nie narazić się znowu na 
pomyłkę, jak mu się to już nieraz zdarzyło. Wtedy ja 
przypomniałam sobie, iż przybrana moja matka, wypra- 
wiając mnie do Berlina, wręczyła mi medalionik w kształ- 
cie serduszka, polecając strzec go pilnie, gdyż od tego 
drobnego znaczka zależeć rzekomo miała cała moja przy- 
szłość. Wyszukałam go natychmiast i wręczyłam adwo- 
katowi. On obejrzał dokładnie medalionik, długo przy 
nim coś majstrował, w końcu otworzył go i ze zdumie- 
niem pokazał mi dwie miniaturowe fotografie, przedsta- 
wiające moich rodziców, księstwo Gagarin. 

Ten wypadek wzburzył mnie do głębi. Odkrycie było 
dla mnie tak ważne, iż nie mogłam przejść nad nim do 
porządku. Książę pojmujesz, co mogło się wtedy we 
mnie dziać! Wszystko się burzyło, przeze mnie przelaty- 
wały burze, nad którymi daremnie starałam się zapano- 


dolary leżą w rynsztokach „ludzie chodzą z 
rewolwerami przy boku, a kiedy wychodzą 
za miasto na wieś strzelają sobie z uciechy 
do SZOCWODORESTYCH Indian“ 


wać. Jakże tu teraz wyjść z tego tak niezmiernie trudne- 
go położenia. 


— Przypuszczam, że najprostszym rozwiązaniem — 
wtrącił książę — byłoby zgodzić się z wywodami owe- 
go adwokata. 


— Tak też uczyniłam. Podpisałam odpowiednie do- 
kumenty i powierzyłam adwokatowi. dalsze prowadzenie 
uznania mnie za prawną córkę starego księcia. Równo- 
cześnie zaś postanowiłam rozmówić się z moim mężem. 
Wytłumaczyłam mu wszystko, on sam rozmawiał długo 
z adwokatem paryskim, w końcu, nie bez bólu, zgodził 
się na rozwód. Książę pojmuje, iż w danych warunkach 
nie mogłam nadal pozostawać ani w tym domu, ani 
w tym środowisku. Wyjechałam tedy niebawem do Kra- 
kowa, gdzie zamieszkałam, czekając na rozwód.  Uzy- 
skawszy go, pojechałam dalej, na jasny brzeg, aby nieco 
wypocząć i tutaj doczekać załatwienia całej sprawy. Oto 
jest cała moja prawda, książę. Nie wiem, kiedy wszystko 
to skończy się, dlatego nie chcę cię łudzić, książę. Po- 
wiedziałam ci całą prawdę i dzisiaj, jak i nadal, pragnę 
być dla ciebie tylko żydówką Jeanette Suchystaw, cór- 
ką Szlamy i Ryfki Kugelboim, rzezaka rytualnego z Stryja. 

— Gdyby nawet tak w rzeczy samej było, 
nie zniechęciłoby mnie to wcale do ciebie. Kocham cię, 
pani... Opanowałaś moje serce i moją duszę, każda mojė 
myśl jest pełna zawsze ciebie... Kocham cię — powta- 
rzam, i proszę — zostań moją żoną. Wierz mi, że nie bę- 
dzie takich przeszkód, których bym nie złamał, aby tylko 
ciebie móc posiąść... Ty będziesz moją pieśnią łabędzią 
moim ostatnim ukochaniem... 


madame, 


Żaneta przymknęła do połowy powieki i wsparłszy 
głowę lekko na ramieniu księcia, zdawała się marzyć 
o tym przyszłym szczęściu, które ją czekało na zamku 
i przy boku ordynata babipolskiego. A ksiażę, nabraw- 
szy znowu powietrza w płuca, również jakby nieco 
wzruszony, mówił. dalej: 

— Będziesz mi wszystkim... Każde pragnienie twóje, 
każda nawet myśl będzie dla mnie rozkazem.  Spełn.ę 
każdy z nich najchętniej. Dla takiej piękności, jaką ty je- 
steś, warto nawet porwać się na strop niebieski, aby 
z niego ściągnąć najpiękniejszy wieniec gwiazd na dia- 
dem dla ciebie. 


— Ach, książę., 


(d. c. n.) 


p 


LILY, 


życie Warszawy w kilku wierszach 


Zbiory stałe Muzeum Narodowego zam 
knięte będą dla publiczności na przeciąg 
kilku miesięcy, w związku z prze noszęniem 
zbiorów z ul. Podwale do nowego wyłkań- 
czanego juź gmachu w Al. 3 Maja oraz w 
związku z nowym ugrupowaniem ekspo- 
natów. W połowie zaś marca nastąpi otwar 
cie wystawy rysunków i szkiców Jana Ma- 
tejki w związku ze 100-letnią rocznicą jego 
urodzin, 

Ga 4 U 


Na ekranie — „Motyl hiszpański" od 
szeregu dni cieszący się ogromnym powo- 
dzeniem — z akcją żywą, pięknymi zdjęcia 
mi, ilustracją muzyczną z jeanette Mac 
Donald na czele zespołu. f 

Jeanette gra z czarującym wdziękiem 
swoją dosyć popisową rolę, opartą na sce- 
nach dramatycznych, niefrasobliwych i ses 
tymentalnych. Jej partnerem w roli Diega 
jest Alan Jones. Wielką atrakcją tego obra- 
zu jest jego czar romantyczny i on to spra- 
wia, że film ogólnie się podoba. 

4 . è 

Wydział Przemysłowy Zarządu Miej- 
skiego zarejestrował na dzień 1 marca — 
2111 dorożek samochodowych, kursują- 
cych po mieście, Jednocześnie liczba do- 
rożek konnych ulega zmniejszeniu. 
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Warszawski Ogród Zoologiczny posia» 
da obecnie około 1000 sztuk zwierząt naj- 
rozmajtszego rodzaju i gatunku, pocho- 
zace z różnych szerokości i długości geo 
graficznych, Każde z tych zwierząt wy- 
maga prócz najbardziej zbliżonych do wy 
magań ich natury warunków otoczenia, 
również odpowiedniego odżywiania, — 
Sprawa odżywiania zwierząt stanowi po- 
ważną troskę kierownictwa Zoo i poważ- 
ną pozycję w wydatkach — około 400 zi 
dziennie. Zwierzęta drapieżne żywione są 
konińgs trawożerne — owsem, sianem, Or 
trębami i t. p, dla pewnych zaś gatun- 
ków piaków sprowadza się proso sene- 
polskie. Co pewien czas dla zwierząt mię- 
sożernych zarządzany jest jednodniowy 
post, aby sposób obeeny ich życia zbliżyć 
dö życia ich na wolności, kiedy nie co- 
dziennie udawało się zwierzętom zdobyć 
mięso. 
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Akcja propagandowo-sanitarna zorga- 
nizowańa przez wydział zdrowia warszaw- 
skiego urzędu wojew. oraz miejską służbę 
zdrowia w gminach podstołecznych dobie- 
ga końca, 

Zakończone zostały prace kontrolerów 
sanitarnych delegowanych pa teren gminy 
Tarczyn, celem przeprowadzenia tam pro- 
pagandy higieny i oględzin stanu sanitar- 
nego zagród miejskich. Specjalną uwagę 
zwrócono na zaopatrzenie wsi w wodę, na 
utrzymanie w należytej czystości mieszkań, 
oraz wykorzystywanie okien dla celów wen 
lylacji. 

Prócz rozdania ulotek puszczono w 
obieg większą liczbę egzemplarzy książki 
p. t. „Zdrowie w chacie wiejskiej itp. 

o * 

W najbliższym czasie zorganizowany 
ma być w stolicy tygodniowy kurs „dabre- 
go chodzenia”, Przechodnie pouczani będą 
o zasadaci prawidłowego przechodzenia 
jezdni, w związku z zakazem używania sy- 
gnalizacji dźwiękowej. 

Prawdopodobnie kurs ten obejmie rów- 
nież kwestię ruchu pieszego na chodnikach. 


R. DIDIEU. 


PORTRET OLEJNY 


Byłem wówczas uczniem Szkoły Sztuk 
Pięknych. Mieszkałem w pobliżu Ogrodu 
Zoologicznego w pokoiku na poddaszy, 
piaciem szesnaście franków miesięczne. 
Łatwo sobie wybbrazić, co to było za lo- 
cum! Po wodę musiałem schadzić na pod- 
wórze., Sehody były dość czyste, ale poręcz 
i gaz doprowadzono tyłko do piątego pig- 
tra. Na szóste wchodziłem, jak po drabi- 
nie, trzymając się liny, a mroki rozprasza- 
ia prosta łojówka, wetknięła w blaszankę 
od konserw. 

Dzięki oszczędności na komomem, star 
czało mi na ubranie i na siołowanie się w 
nienajgo jadłodajniach,  przynaj- 
mniel przez dwa pierwsze tygodnie miesią- 
ca. Miewałem nawet przygodne p; zyjaciól- 
ki, i wesoło upiywaly mi dnie. 

Lokatorzy niższych pięter, spoikawszy 
się ze mną, patrzyli na mnie z góry, alę 
było mi to w najwyższym stopniu obojętne. 


sp 
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Dammam | 


rszych 
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Często pomimo ciasnoty zbierali się w 
mnie koledzy i koleżanki. Piliémy i śpię- 
walśwy nieraz do rana, ku zgorszeniu in- 
Ry slatęcznych mieszkańców. 


ah 
ii, 


Gospodarz oddawna byłby mnie wyrzu 
ci, gdyby mie przemożna opieka, którą 
nade mną roztoczyła dozorczyni, pani Kie- 
mensowa. Wielka, dychawiczna i wąsata, 
mogłą była mnie nie znosić, tymęzasem za 


jHrańieczki. 
ZŁOTY ZEGAREK. mm 


NIEBEZPIECZNY SCISK 


Jest zarządzenie, że przedstawienia w — Nie. Tylko udaje. 
kinach muszą rozpoczynać się punktualnie — A ja ci mówię, że on jest napraw- 
Potrzebne jest jeszcze jedno rozporządze- | dę ślepy. 
nie „porządkowe w stosunku do kin: mę- — Nie!! Na pewno udaje!!! 
żom nie wolno do kin wprowadzać żon — Przekonasz się... a po co oni te- 
niemądrych! A jeżeli już taka żona musijraz idą? 
koniecznie chodzić do kina i jeśli jest przy — Do pałacu wielkiego księcia. Od- 
tym głuchawa, to niechaj mąż tłumaczy jej| dać rozkazy. 
każdy kolejny fragment filmu w domu, a — Przecież on listu już nie ma. 
nie w kinie, ku utrapieniu publiczności. „= Ustnie uprzedzi o grożącym niebez 
Byłem bowiem w tych dniach w jed-; pieczeństwie. 
nym z kin na krwawym, „emocjonują- — A jak mu nie uwierzą? 
cym“ filmie, w którym bohater przeżywa — Może uwierzą. 
tragiczne przygody, wpada w ręce Ta- — A ja ci mówię, że nie uwierzą. 
tarów, kat oślepia go, czarny charakter || widzisz, on jest ciągle ślepy. 
tryumfuje, ale wreszcie ginie z ręki mści- — Udaje!! 
| ciela, siowem „klasyczny“ film w najgor- 
szym znaczeniu tego słowa. 
Nie dość jednak było zła samego fil- 


m mw w 


W ten sposób prze% cały czas trwania 
filmu, przez całe dwie godziny małżonko- 
ZB AMS? Aeri wie kłócili się i komentowali sobie prze- 
mu, Los zrządził, że obok mnie siedziało: pięg akcji, zupełnie nie krępując się pu- 


ałżeństwo. Maż alnym głosie se Ke: zyj CRM "rz. 
małżeństwo. Mąż o tubalnym głosie, roz- | piicznością. Czuli się jak u siebie w domu. 


gong, żona = głuchawa kretynka. I przez | paniamencie bezustannego ryku męża, 
a, czas wyświetlania filmu mąż, sztu:- głupawych uwag żony - kretynki, ich sta- 
hay rz PETR | asdi ta Enio k z 5 - : s P T 

Rod P ez $ nę, tłumaczył jej donośnie lej kłótni na temat pereł i oślepienia, czło 
pra leg akcji i kłócił się z nią o poszcze- wiek słuchał i patrzał ze stępioną uwagą, 
gólne sytuację, ogłuszonym 
chem, 


umysłem i zagadanym slu- 

— Co to? — zapytuje kretynka, 

— Ona daje katowi perły! — ryczy 
mąż. 

=- Jakie perły? Prawdziwe? 

— Nie wiem. Pewno — ryczy mąż — 
fałszywych kat by nie przyjął. 

— A po co ona mu je daje? 

— Żeby udawał tylko, że oślepił ska- 
zańca. 

— Dlaczego? 


Dlatego właśnie prosimy P. T. Staro- 
stwo o wydanie zarządzenia porządkowe- 
go, aby żonom glupim wstęp do kin był 
surowo wzbroniony. 


W TRAMWAJU. 


Zygmunt Wades nie był specjalistą ed 
zegarków. Jeżeli nawet sam przypuszczał, 


GUMOWĄ LALKA 


Nr. 68 


W PIELUSZSACH 


Załesmy płacz „dziecka” w przedziale. 


WARSZAWA, 
przedziałów pociągu Warszawa — Gdańsk 
funkcjonariusze straży granicznej zwrócili 
uwagę na damę, wiozącą w poduszce mta- 
łe dziecko. Dama od czasu do czasu huś- 
tała na ręku dziecinę i nuciła kołysanki, 
a dziecina od czasu do czasu zapłakała. 
Przy tym był to dziwny głos, że funkcjo- 
pariwsze straży granicznej postanowili zaj 
rzeć dzieciątku do pieluszek, Bo może bie 
dactwo zimoczyło pieluszki, a matka, skrę- 
powańa otoczeniem, nie śmiała go prze- 
winąć. 

Jakoż strażnik zdobył się na odwagę 
i postanowił matce ulżyć. Ale matka ani 


34 ZABUDOWANIA 


9. 8. — W jednym zj słuchać o tym nie chciała. Dziecko istot- 


nie po chwili uspokoiło się. Mimo to zba- 
dano poduszkę skrupulatnie i znaleziono 
w miej kilka kilogramów sacharyny mie- 
mieckiego pochodzenia, Dzieckiem była 
gumowa lalka, która za naciśnięciem wy* 
dawała cichy jęk płaczu dziecka. Sprytna 
przemytniczka chciała w ten sposób oszu- 
kać strażników, których poznała w prze- 
dziale wagonu i domyśliła się, że przyszli 
za nią. 

Sacharynę i gumowego „bachora” skon 
fiskowano, „matkę“ zaś, znaną przemyt= 
niczkę z Nadarzyna, Henrykę Milke, osa- 
dzono w areszcie. 3 


padły pastwą płomieni 


Z Zawiercia donoszą: 
O godz. 10 rano wybuchł groźny pożar 


Z okolicy przybyło na ratunek kilka 
straży pożarnych, które miały utrudnione 


we wsi Marciszów, gminy Poręba pod Za- | zadanie wobec silnego wiatru i braku od- 


wierciem. 
Ogień wybuchł w jednym z domów i 
wobec silnego wiatru z błyskawiczną szyb 
kością począł obejmować sąsiednie zabu- 
dowania. 
W bardzo krótkim 


czasie kilkanaście 


zabudowań stanęło w plomieniach. 


PRZEZIĘBIENIU 
GRYPIE!KATARZE 


powiedniej ilości wody. 

Po wytężonej akcji rozszalały żywioł 
zdołano zlokalizować. 

Ogółem pastwą płomieni padły 34 za- 
budowania, w tym 10 domów mieszkal- 
nych i 13 stodół, żywy i martwy inwen- 
tarz gospodarski zdołano uratować, Stra- 
ty wynoszą kilkadziesiąt tysięcy złotych. 
Wypadwu z ludźmi nie było, 

Przyczyny pożaru na razie nie ustalo- 
no. lstajeje podejrzenie, że ogień powstał 
wskutek wadliwej budowy komina, 


CZWARTEK, 10 MARCA. 
Warszawa ] (Raszyn) 
I inne Rozgłośnie Polskie, 


— No, żeby mu zachować wzrok. 

— Ale przecież on mu przytyka foz- 
palone żelazo? 

— Tak, ale oczy zostaną całe. 

Wreszcie skazanicc zostaje uwolniony 
i z zawiązanymi oczyma wędruje po ste- 
pie czy innej drodze z ukochaną. 


że był, to przekonał się, że złudzenie tyl- 
ki dawało mu tx nadmierne o sobie po- 
jęcie. Dotkliwie przekonał się o tym w 
tramwaju, gdy usiłował wyciągnąć zega- 
rek z kieszeni Stefana Boryckiego. Został 
bowiem schwytany na gorącym uczynku 
i w następstwie skazany na osiem miesię- 


— To on jest ślepy? — zapytuje ż9- 
na - kretynka? 


cy więzienia, 
Jerzy Krzecki, 


Trzej dzielni chłopcy im 


uratowali tonących rówieśników. 


Z Kępfha donoszą; 

W powiecie kępińskim miały miejsce 
dwa nieszczęśliwe wypadki, z których je- 
den zakończył się śmiercią dwóch chłop- 


wszy łafcuch, wyratówali dwóch tong- 
cych chłopców. Na krzyki dzieci przybył 
mieszkający niedaleko p. Stefan Doma- 
galski. Zorientował się on momentalnie w 
sytuacji, skoczył do rzeki, ratując z pod 
lodu 
czynkę. 


ców. 

Ze szkoły w. Doruchowie wrącało 
przez pokryty słabą powłoką lodową staw 
młyński w Zalesiu dwóch chłopców: 
9-letni Bernard Nowak i Li-letni Marcin 
Hebisz z Zalesia, W pewnej chwili Jód za- 
łamał się, a chłopcy wpadli do wody i u- 
tonęli, Nazajutrz wydobyto ze stawu cia- 
la nieszczęśliwych chlopeów. 


legającym się p rÅ mi. jak Pea j : 
gającym się po widowni, jak spiżowy |T możę nawet film uszedłby, ale w akom- 
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SOSNA W KAŻDYM DOMU. 


wia jęst przebywnnie na wsi, Niestety, nie 
wszyscy mogą sobie na to pozwolić, Ludzę 
pracy korzystają raz do roku z krótkiego urc- 
pu, po którym wracają znów do dusznęgo po- 
wietrza miejskiego. 

W pomoc przychodzi nam produkt krajowej 
wytwórni pod nazwą Szyszka NOVOPIN, kto 
ra zawiera wyciąg z żywicy drzew Sosiiowych 
Szyszka ta dodana do kapieli wypełnia pokól 
przemtym zubechem lasu sosnowego, Sama ką- 


Podobny wypadek miał miejsce w Gra 
bowie n/Pr., który na szczęście nie skoń- 
czyt się tak tragicznie, Gromadka dzieci 
bawiła się w godzinach popołydniowych 
na tlizgawce przy Prośnie, Troje z nich, 
ti dwóch chłopców i dziewczynka, rodzeń 
stwo Biliccy w wieku od 7—10 lat, od- 
łączył; się od reszty dzieci, udając się na 
lód na Prośnie. Z powody cienkiej i ku- 
chej powłoki 16d załamał się i dziecj po- 
częły tonąć. Z pierwszą pomocą pośpie- 
szyli tonącym trzej chłopcy szkolni, dwaj 
bracia liscy i Szymczak, którzy, utworzy- 


rzęźki i jakby odmlodzany, 

A więc pamiętajmy przed każdą kąpielą za- 
opatrzyć się w szyszkę NOVOPIN, która też ma 
wyriad naturalnej szyszki sosnoweń, Na go ni- 
leży zwrócić uwagę, gdyż są już 
ciwa, 


patata ku mnie najszczerszą, bezinteresow 
sympatią. 

Co prawda, ze współczucia 
astmy, i ja cząsto zajatwiałem jej 


podobniejszy od fotografii! 
ną 
dla jej 
| jakies 
| drobne sprawy, gdy 
| przesyikę, częstowaiem ją zawsze Wybor- 
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ng jezynową Dastw ką. 


mi się ją wreszcie namówić. 
Wyobrażaiem sobie, że wcale rodzajo 
Którejś zimy rowalem. Pani Kle-, wo wyglądać będzie w zielonym szalu, bia 

mensowa za mie nie dała mnie zabrać dó łym czepku, ze srogini spojrzeniem i mie- 

szpitala, i nieledwie przypłacając 10 ży-| adłączną ratńerką Filjnką na kolanach. By- 
ciem, grampliła się po parę razy dziennię | łem w.ę£ szczerze rad, że potraljiem ją na 

na poddasze, by mi zmiesić oklad, napoić «iónić do pozowanie. Ale zapomniałem o 

i nakarmić klejkiem lub rosołem. j kwestii lokalu. 

Poczciwości była osoba! Nie moglem jej sprowadzać do siebie 
Trudno bylo uwierzyć, że za młodu by-|gdyż przez wąskię okienko padało trochę 
ła podobna ladna dziewczyną. Lubiła mi! promieni słańca lecz dopiero o zachodzie. 

o iym opowiadać. jZreeztą dozorczyni musiala trwać na po- 
Zanim zaślubiłą nieboszczyka swego sterunku w swojej izdebce przy bramie, a 

męża, który jako pracownik miejski zaj- | tam światło nie dochodziło nigdy. 

mował się opróżnianieni $jielników, Kig- | Sądziłem, że będę musiał zrezygnować 

men$ow/a uczyja Się szycia przeżyła wówłz mego projektu. Lecz pani Klemensowa 

czas romans swego- życia: wielką mił ść | zapala się do portretu i powiedziała !- 
do siuidenta, a późniejszega senatora i mini; zajulyz: 

stra. Syn, który się im urodził, a który u- — Wiem, co zrobimy, Pójdziemy w śro 

mań na gruźlicę w siedemnastym roku żyj dę na drugie piętro do Ali-Alego, 

cia, byłby też zaszedł wysoko, bo ojciec ło] » — Do wióżbity? 

żył na jego wykształcenie. i — No, tak. Więc i co z tego? 

Raz na fok, w Zaduszki, pani Klemen- Przecież on nie wyjechał... 
sówa wychodziła z domu. |ochałą na grób Nie, ale teraz nie.mają stale; sirżą 
chłopca. Wybrałem się z nią kiedyś. cej, a co $roda od drugiej do trzeciej on 
Otóż pewnego dnia, wzriszany jakimś | udziela porad na mieście, a ons korzysta z 
nowym dowodem jej serdeczności, zapyta- | tego, by spędzić parę milych chwil u przy- 
tem. jaciela. 

— Czy pani nie sprawiłoby przyjemno- — Więc pani Klemensowa 
ści, gdybym wymalował jej portret? Byłby | można się u nich zainstalować” 
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Nie od dziś wiemy jak drogocenne dla zdro- ,22.00 Koncert popularny orkiestry wileńskiej 


| 22.50 Ostatnie widomości 


Zrazu zaprotestowała energicznie, gdyż 
sądziła wedlug aktów widzianych u mnie, 
iż umiem malować tyłko nagię kobiety. U- 
dostawaijem z domuj spokoiwszy ją pod iym względem, udało 


| 


| 18.35 


| 


6.15 Pieśń poranna 
6.20 Gimnastyka 

040 Muzyka s plyt 
1.00 Dziennik poranny 
115 Muzyka a plyi 
8.00 Audycja dla szkół 
8.10—11,15 Przerwa 


RADO -HACI 


ŚRODA, 9 MARCA. 
j inne Rozgłośnie Polskie 


Warszawa 1 (Raszyn) 


Wiadomości gospodarcze 

Na eo poluje żółty dziki dingo? — pogadanka 
Uczmy śię mówić! 

Koncert orkiestry mandolinistów — z Wilna 
Pogadanku ekiualnn 

20-lecie czerwonej armii — odczyt 
Kwartet smyczkowy 

17.50 Paserstwo — pogadanka 

18.060 Wiadomości sportowa 

14.10 Muzyka s płyt 

1230 Program na jutro 


15.30 
15.45 
16.00 
16.15 
16.50 
17.00 


— 


Audycja dla wsi 

19,00 Obrazek z powieści pt. „Szaruga* — Jerzego 
Haulewicza 

9.20 Pioni żartobliwe w wykonaniu chóru koleja- 
rzy „tłasła* z Bydgoszczy (przez Toruń) 


meprzytomną już 10-Jetnią dziew | 935 Samotność młodoszi — gowęda Starego Dok» 


tora 
20.45 Dziennik wieczorny 
20.55 Pogudankau okrualna 


1115 „Chopin*—poranek muzyczny dla gimnazjów 
11.40 Muzyka a płyt k 
1157 Sygnał czasu i bejnal a Krakowa 
12.03 Audycja południowa 
13,00—15.30 Przerwa (programy lokalne; 
16.30 Wiadomości gospodarcze 
1545 Rozmowa muzyka z młodzieżą 
16.15 Koncert solimów — z Poznania 
16.50 Pogadanka aktualna 
1100 Wiedza £ książka: „O Koperniku" — Jero 
miego Wasiuryńskiczo (le Krakowa) 
17.15 Koncert orkiestry sulonowej — Lodzi 
—— 
1150 Poradnik sportowy j wiadomożń sportowe 
18.10 Skrzynka ogólna 
18.25 Program na jutro 
18,35 Andycja dla młodzieży wiejskiej 
19,00 Słuchowisko pt „Poranek Puszki: 
19.30 Recital skrzypcowy Eugenii mińskiej 
19.50 Pogadanka uktualaa 
20,00 Koncert rozrywkowy — z Katowie 
W przerwie: 


21.00 Koncert szopenowski w wykonaniu Zbigolewa | 2045 Dziennik wieczorny 


Drzewieckiego 


20.55 Pogadanka skiuslna 


2145 Kwndrans poczji: „Polska w pieśniach eudzo- | 2145 „Zapomniany pocta — Franciszek i iowieki” 


ziewskich* — cykl wierszy 

dzienniku wieczoruego, 
przegląd prasy i konmwikst meteorologiczny 

23.00—24.00 Programy lokalna 


ŁÓDŹ, jak fłaszyn, oraz: 


14.00 Humor į sentyment francuski w piosence i 


tańcu — płyty 
15.00 Literatura przez mikrofon dla wszystkich: 
15.10 Grą orkiestra Dajos Beli — płyty 


15.27 Łódzkie wiadomośc: giełdowe 


mel zaś stwarza, że człowiek wychodzi z mei | 1840 Windomości sportowe lokalne 


118.15 Muzyka z płyt 


zasiądłen przy sialugach, oczekując 
przybycie modela, 


16.40 Pogadaunka „O czystości" 
1856 Odczytanie prograwu 
20,00 Recital śpiewaczy 


naśtadowiui. 2050 Felieton pr „kuchliwość kipitatów" 


23.00—28.30 Muzyka taneczna — płyty 


— Jak u siebie w domu! Oboje są wzo 
rem punkiualności i nie wrócą za wcześnię, 
„mag 
wschodu“, w cywilu nazywał się po pro- 
stu pan Crabe, Chodził siale w smokingu 
i cylindrze i pysznił się z roztożystej, kru- 


Ali-Ala, jak siebie przerwał 


czej brody. Żony jego dotąd nie widzia- 
lem, 

Propozycja wydała mi się zabawna i 
w najbliższą środę, pięć minut po drugiej 
na 


Ręce mi opadły na jej widok: ukazała 
się wśc.śnięta przemocą w starożytną jed- 
wabiią, brązową suknię, przybraną niepraw 
dopodobną iłością falbanek i riusz. Z ra- 
mion zwisał pożólkiy gipiurowy kołnierz, 

— Ach! — wykrzykuąłem. — Po co się 
pani tak wystroiła? 

— Czy pan sądzi — odparła ttrażona 


(szkie literacki — z Wilna) 

22.00 Koncert poświęcony twórczości Karola Szy- 
manowskiego 

22.50 Ostatnie wiadomości dzienniku wieczornego, 
przegląd prasy | komunikat metcorglogiczay 

23.00—24.00 Programy lokalne 


ŁÓDŹ, jak Raszyn, oraz: 
14.00 Koneert życzeń 
1500 Jak spędzić święto? 
15.10 O wszystkim po troszku 
115.15 Płyty 
1527 Łódzkie wiadomości giełdowe 
18.10 Wiadomości sportowe lokalne 
18.15 Recital fortepianowy — z Krakowa 
1640 Odpowiedzi na listy w sprawach technicz- 
nych 4 
8.55 Odezytupie programu 
23.00—23.30 Muzyka taneczna i piosenki — płyt 
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Seans na :le pokoju obitego czarnym 
suknem i przesyconego kadzidłem, odbył 
się spokojnie. Nie zwróciłem uwagi, że 
pani Klenensowa z purpurowej zrobiła się 
fioletowa na twarzy. 

Spojrzałem na zegarek: za dziesięć dru 


ga. 


—— Musimy zmykać! — zawołałem. 

Dozerczyni ani drguęla, Podbiegłem do 
miej: zemdłałą. Upał, wzruszenie i ciasna 
suknia zrobiły swoje. 

Siuacilem głowę, Zacząłem nią tarmo- 
sić, dmuchać na nią, wołać, Przydźwiga- 
jem ją na tapczan i nizgrabnie wziąłem się 
do rozpinania ząpiętego na sto haltek sta- 
nika. Chlusnąłem na nią całą karafkę wo- 
dy. Otworzyła oczy, ale wnet zamknęła je 
na nowo, 

Bylem w rozpaczy. 


Chwyciłem ją na ręce i uginając się 


— że nie wiem, jak się zachować? Portret | pod ciężarem zacząłem znosić ją ze scho- 


pewno pójdzie na wysiawę, więc miałain| dów, 


może się ubrać jak na co dzień?,, 

Na nogach, które na płólnie nie miały 
być uwidocznione, zostawila przydeptane 
sandaty. Wyglądała dumnie i okropnie, 


Musiałem opędzać się jednocześnie 
wściekle ujadającej na mnie Fifiace. 

Na parterze spotkałem się oko w oko z 
magiem i jego małżonką. 

— Co za obyczaje! — odwrócili się ze 


Na łomie trzymala Ffimkę, ze złością|wstrętem na widok na pół rozebranej pa- 
usiłującą zrzucić zawiązaną na szyi czerwó|ni Kiemensowej. 


ną kokardę. 


Inni lokatorzy także wybiegli na scho- 


Nie chcąc jej zasmucać, zabrałem sięj dy, Oburzenie ogarnęło wszystkich. 


do pędzla. 
Zdobyłem się nawet na komplement: 


Biedna dozorczyni już nie wróciła do 
zdrowia Po krótkiej chorobie przeniosła się 


— Pani suknia jest wspaniała, Przypu-| do wieczności , a ja utraciwszy opiekunkę, 


szęzam, $? wyjdzie doskonale, 
Wstała, by zamknąć drzwi na zasuwę. 


musiałem noszukać innego pokoju. 
TŁ Kw, 
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T półśredniej, gdzie 


bokserów europejskich przed 
dniu 24 kwietnia. Zaproszeni zostali Sob- 
kowiak, Czortek i Kolczyński. Kandydatu 
ra Szymury upadła, ze względu na słabą 
formę poznańczyka, 

Skład Polski na mecz z Finlandią nie 
został jeszcze ustalony, Decyzja w tej spra 
wie zapadnie w przyszłym tygodniu. Wia- 
ściwie w chwili obecnej otwarta jest je- 
szczę tylko kwestia w wadze lekkiej i w 
jest trzech kandyda- 
tów: Ostrowski, Danktowski i Jańczak. 

Według krążących wiadomości możli- 
we jest jeszcze przesunięcie Kajnara do 
w. półśredniej. Pewne (zupełnie są pozycje 
Sobkowiaka, Koziołka, Czortka, Pisarskie- 
go, Doroby i Piłata. 

Ostrowski więc ma szanse dostania się 
do reprezentacji Polski. Nie powinien tej 
szansy, choć niezbyt wielkiej zaprzepaścić 
Udział jego w drużynie) narodowej jest ści 


PIERWSZE $KUTKI 
zniesienia karencji dla piłkarzy. 

W związku ze zniesieniem karencji dla 
piłkarzy na Śląsku, jak nam komunikują, 
przybyło kilku przedstawicieli klubów in- 
nych okręgów, którzy namawiają miejsco- 
wych piłkarzy do przeniesienia się poza 
Śląsk, Krążą pogłoski, jakoby 4 piłkarzy 


1 śląskich z drużyn okręgowej Ligi skapero 


| 
jów 


ero 
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_ tucyjne posiedzenie 


wanych zostało do jednej z drużyn ligo- 
wych. 

W związku z tym zarząd Śląskiego 
Okręgowego Związku Piłki Nożnej ma wy 
dać w najbliższych dniach apel do wszy- 
stkich klubów piłkarskich na Śląsku, wzy 
wający do nieudzielania zwolnień piłka- 
rzom, mającym zamiar przenieść się poza 
teren okręgu śląskiego. N, 
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Nowy zarząd 1l. K.P. 


W lokalu własnym odbyło się konsty- 
nowowybranego, na 
walnym zgromadzeniu, Zarządu Klubu 
Sportowego „Ikape”, A 
Zarząd ukonstytuował się następująco: 
Prezes — dyr. Józef Wolczyński, I 
wiceprezes — dyr. H. Flejszer, Il wicepre 
zes — dyr. St. Lamprecht, sekretarz — Z. 
Taubwurcel, skarbnik — J. Szmidt, prze- 
wodniczący Komisji Sportowej — A, Hor- 
rocks, zastępca Komisji Sportowej — Ej- 
me, I gospodarz (ogólny) — A. Tarasie= 
wicz, II gospodarz (lokalu) — A, Gąsior- 
kiewicz, gospodarze boiska — J. Jancz i LL. 
Krzemień, referent wyszkoleniowy — J. 
Jancz, kronikarz — inż. M. Wołlczyński, 
członek bez mandatu — L,  Millerowicz, 
Komisja Rewizyjnar — Beathgae, Hübner, 


3 Kwast. 
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Jako lekarza Klubowego zaangažowa- 
no dra Mazura. 

Z ważniejszych uchwał Zarządu Klubu 
należy wymienić powołanie do życia sex- 
cji tenisowej. Z braku własnych kortów, 
członkowie sekcji będą mogli trenować na 
kortach ŁKS, które Zarząd ŁKS Klubowi 
„lkape” przydzielił w pewnych terminach. 


Czy tst i 
. 

Lzy tstrowski wyjedzie 
na zawody Polska-Finiandia ? 

Polski Związek Bokserski otrzymał za 
proszenie z FIBA na zawody eliminacyjne 
meczem z 
Ameryką, które odbędą się w Berlinie w 


śle uzależniony od formy, którą wykaże w 
nadchodzących mistrzostwach Łodzi. 

Sądzimy, że Ostrowski, bokser ambit 
ny i odważny, dołoży wszelkich starań, a- 
by uzyskać kwalifikację na wyjazd do Fin 
landii. Jego porażka z Jańczakiem wynikła 
z chwilowej tylko niedyspozycji. Dankow 
ski nie jest w wysokiej formie, też Ostrow 
ski, powtarzamy, ma okazję, której nie po 
winien przegapić. 


A1 Brown odzyskał tytuł mistrza świa- 
ta w wadze koguciej, bijąc w 15-to rundo 
wym meczu Hiszpana — Sangchili. 

Przypominamy, że Al Brown, wysoki, 
szczupły Murzyn, najwyższy chyba z ho- 
kserów wagi koguciej na świecie, był mi- 
strzem zawodowym świata w swej kate- 
gorii przez kilka lat. Przed dwu laty Al 
Brown zdjął rękawice bokserskie, aby zo- 
stać tancerzem kabaretowym. Mimo nie- 
sportowego trybu życia, nie utracił jednak 
ze swych walorów, Zatęsknił za ringiem i 
powrócił na arenę bokserską, 

Jak wielkie są jego możliwości, jak 
„bardzo przewyższał on wszystkich konku 


— W najbliższych tygodniach pięścia- 
rze K. $. Geyer rozegrają szereg zawodów 
propagandowych na prowincji, przy czym 
w rachubę wchodzą przede wszystkim Pio 
trków, Zgierz 1 Kutno. W najbliższą nie- 
dzielę bokserzy Geyera walczyć będą w 
Piotrkowie z drużyną tamtejszego Związ- 
ku Strzeleckiego. Drużyna łódzka wyjeż- 
dża do Piotrkowa w następującym skla- 
dzię: Milla, Pawlak, Kaliński, Augusty- 
niak, Golański, Mirowski i Zimiński. 

= W nadchodzącą niedzielę odbędzie 
się w Warszawie walne zebranie Polskie- 
go Związku Lekkoatletycznego, na które 
jako delegaci Łodzi wyjeżdżają prezes Ł 
OZŁA p. Ludwik Szumlewski i wiceprezes 
p. Sochacki. 

— Zimowe treningi lódzkich lekkoatle 
tów, które odbywają się pod kierunkiem 
mgr. Radwańskiego w sali YMCA, cieszą 
się b. dobrą frekwencją, Uczęszcza stale 
na nie ponad 50 zawodników. Zimowa za 
prawa potrwa do kwietnia, po czym roz- 
poczną się treningi na boiskach. W ciągu 
sezonu spodziewany jest przyjazd do Ło 
dzi trenera PZLA, 


TURNIEJ PING-PONGOWY 
o mistrzostwo powiatu łódzkiego. 


Dnia 13 bm. o godzinie 9-ej rano w lo 
kalu Z. S. przy ulicy Głównej 48 w Łodzi 
odbędą się zawody ping - pongowe o mi- 
strzostwo Z. S. Łódź — Powiat. 

Do omawianych zawodów zgłosiły się 
nieomal wszystkie oddziały Z. $. Powia- 
tu Łódzkiego. 

Dalsze zgłoszenia przyjmuje Komenda 
Z.S. Łódź - Powiat — Piotrkowska 100 
do dnia 11 bm. włącznie. 


Jutro padną pierwsze wyniki 
SPOTKANIA © TYTURY MISTRZOWSKIE. 


Wczoraj podawaliśmy listę zawodnikow 
zgłoszonych przez kluby do zawodów in- 
dywidualnych o mistrzostwo okręgu tólz 
kicgo-, Na listę zgłoszeń wpłynęły w 0- 
statniej chwili jeszcze nazwiska bokse- 
rów Sokoła łódzkiego a mianowicie Stoiec 


NOWY ZESZYT PRASY, 


Wyszedł z druku lutowy zeszyt „Prasy“, 
Organu Polskiego Związku Wydawców Dzienni- 

ów i Czasopism, 

Zeszyt przynosi pelny tekst układu zbiorc= 
wego, pracy w zawodzie dziennikarskim, zawar 
lego ostatnio przez Związek Wydawców i Zwią 
zek Dziennikarzy JR. P, Artykuł wstępny Omi- 
wia znaczenie tej umowy. 

P, Jan Mokrzycki w artykule pt „Zazadnie: 
hia prasy pęriodycznej” analizuje najważnieje 
sze życiowe problemy polskiego czasopiśmien- 
Wictwa i formułuje program prac Komitetu Pra- 
sy Periodycznej, Islniejącego przy Związku Wy 

dawców, 

Artykuł „Sztaby redakcyjne w Wielkiej Bry- 
tanji" p. Leona Charapa oraz artykul „Nowe 
Warunki pracy niemieckich dziennikarzy” po» 
święconę są omówieniu norm, regulujących wa 
tunki pracy dziennikarzy w Anglii i Niemczech. 

P, Wincenty Marasymowicz poruszył w ar- 
tykule „Kto sprzedaje w Posce dzienniki | cza 
sopisma" aktualny problem przygotowania za- 
Wóodowego kolporterów. 

Zeszyt zawiera ponadto artykuły: „Messa- 
Keries Hachette”, „Cahiers de la Presse" i 
„Wśród czasopism artystycznych”. Nadto rubry- 

l: Prace Związku Wydawców, Organiacje i 

rawy Dziennikarskie, Kronika Krajowa, Pra- 
€ Wo a Prasa i Prasa na Szerokim Święcie. .. 
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kiego, Kaczmarka, Muszyńskiego, Niewa- 
dziła, Pasternackiego i Przemysławskiego. 
Wszyscy wymienieni są młodymi obiecują 
cymi pięściarzami, , 

Jak widać z listy zgłoszeń młodziez 
bokserska Łodzi przypuszcza generalny 
sztlirm na pozycje zajmowane przez Si 
rych mistrzów. 

Trudno w tej chwili mówić o sza1- 
sach tego, czy innego zawodnika na Wy- 
niku bowiem zaważą rezultaty losowania 
spotkań w przedbojach, półfinałach i fina 
łach, jak również ewentualne kontuzje od 
niesione w walkach oraz chwilowa dysp9 
zycja zawodników. Młodzi jednak dojdą 
do głosu. 

W wadze muszej Usielski, Szwed, Pc 
czekaj i Blasiński — wydają się być fawo 
rytami. W koguciej Popielaty, Rychter. W 
piórkowej Spodenkiewicz, Augustowicz, 
Czesławski, Bartniak, W lekkiej Kijewsk. 
Kowaiewski, W półśredniej Ostrowski, Ta 
borek. W średniej oczywiście Pisarski, W 
półciężkiej Pietrzak i Wurm. W ciężkiej - 
Kłodas. Ima j 

Oczywiście mcegą zajść różne nieprze- 
widziane przesunięcia podczas ważenia ża 
wodników. Może również odpaść paru — 
konkurentów w badaniu lekarskim. 

Mistrzostwa rozpoczynają się jutro 0 
godzinie 20-ej w sali Teatru Geyera (Pio.r 
kowska 295). 
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ról Faak na kongresie okmpiskim w Kairze. | 
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> 
Zycie ekonomiczn e 
BAWEŁNA. 


Notowania z dnia 8 marca, 


lowy Jork: lo 32, .04, ieci 
Doniosłe sprawy na porząku dziennym e 700% 


W dniach od 10 do 20 marca obrado- ' 


wać będzie w Kairze międzynarodowy ko 
mitet olimpijski, 
Otwarcia kongresu 
skiego dokona król egipski Faruk. Stolica 
Egiptu w dniach obrad kongresu olimpij- 
skiego zostanie specjalnie udekorowana i 
przybrana flagami państw uczestniczą- 
cych w obradach. Zarząd miasta ma wy- 
dać specjalne przyjęcia na cześć gości. 
Na porządku dziennym kongresu znaj 
duje się szereg doniosłych spraw, które 
mogą wywołać poważne rozdźwięki i in- 
cydenty, Przede wszystkim kongres musi 


A JEDNAK POWRÓCIŁ... 


AL BROWN ZNOW MISTRZEM ŚWIATA. 


rentów w swej kategorii wskazuje fakt, że 
po niezbyt długim przygotowaniu Al 
Brown znów stał się mistrzem świata. W 
ostatnich czasach był on ubogim człowie 
kiem, straciwszy cały swój dość pokaźny 
majątek, zarobiony na boksie, 

Obecnie Al Brown znów może napeł- 
nić swą kiesę, zaprzeczając opinii, która 
podobno w amerykańskim boksie ma u- 
gruntowaną tradycję: „they neve come 
back“ — „oni nigdy nie powracają”. 

Powrót na ring i ponowne zdobycie ty 
tułu mistrza Świata udało się dotychczas 


Schmellingowi i właśnie Al Brownowi. 


Sport w kilku słowach. 


Jutro reprezentacyjni piłkarze polscy 
wyjeżdżają do Zurychu, gdzie rozegrają 
międzypaństwowy mecz z reprezentacią 
Szwajcarii. 

Skład drużyny polskiej został zestawio 
ny nast. bramka: Madejski, obrona Szcze- 
pamiak, Gałecki, pomoc Góra, Nytz, Piec 
JI, atak Piec I, Piontek, Wostal, Wilimow- 
ski, Wodarz, rezerwa: Pawłowski, Michai 
ski, i Szerfke. 


— Dziś odbędą się w Łodzi pierwsze 
eliminacyjne zawody szermiercze pań, któ 
re mają na celu wyłonienie reprezentacji 
Łodzi na turniej drużynowy © mistrzostwo 
Polski, Miejscem zawodów — sala Ośrod- 
ka WF, 


— W dniach 12 — 13 bm. odbędą się 
w Katowicach finały zapaśniczych mi- 
strzostw Polski w wadze koguciej, lekkiej 
średniej i ciężkiej. Na zawody te wyjeżdźa 
ją mistrzowie okręgu łódzkiego: Falecki 
(KE), Domański (Wima), ślickowski 
(IKP) i Cymer (Wima) Finały mistrzostw 
Polski w pozostałych wagach piórkowej, 
półśredniej í półciężkiej, odbędą się w Kra 
kowie w dniach 19 — 20 bm. 


APEL DO WSZYSTKICH ŁODZIAN. 
Przygotowania do zbiórki na „Dar Narodowy 
3 Maja”, 


Dorocznym zwyczajem, jak Polską dluga I 
szeroka, w początkach marca Zarządy Kòl Po! 
skiej Macierzy Szkolnej rozpoczynają prace 
przygotowawcze do organizacji zbiórki na „Der 


j Narodowy 3 Maja”, aby za otrzymane tą dro- 


4 


gą środki nieść 
kaganiec, 

Kresy Wschodnie potrzebne są Polsce nie 
tylko jako rozległe przestrzenie żyznych pól i 
drogacemiych lasów, me także jako przedpoje 
polskości, 

Polska Macierz Szkolna ma coraz szybci 4 
wzrastające obowiązki na Kresach Wschodni.h, 
bo już. obęcnie ze szczupłych dochodów utrzy= 
muje; l 

250 szkół powszechnych, 8 szkół średnish, 
10 szkół handlowych, 10 szkół rzemieślniczych, 
10 szkół żeńskich zawodowych, 227 kursów dla 
przedpoborowych, 23  przędszkoa, 12 burs i 
2400 bibliotek. 

Od wyników zbiórki zależy zmniejszenie lub 
zwiększenię (tragedii dzieci bcezszkolnych wa 
Kresach Wschodnich jak również zmniejszenie 
lub zwiększenie się zastępów narodowo UŚwia- 
domionych Polaków. 

Łódzki Zarząd Okręgowy Polskiej Maciescy 
Szko!nej nie chcąc zostać w tyle, apeluje dc 
wszystkich Łodzian dobrej woli, aby dawali 
odzew na każdy apel Obywatelskiego Komiisc> 
tu Zbiórki, który ma swoją siedzibę w lokasi 
Zarządu Okręgowego Polskiej Macierzy Szko= 
uej w Łodzi ul. Wólczańska Nr 55. 


na Kresy Wschodnie oświa 7 


KINO - TEATR „RAJ”. 
Kilińsk'ego nr 123. 


> 

Dziś mą ekranie kina „Raj” od dawna ocze- 
kiwana premiera 2-ch filmów a miam.: l. „Ka- 
prys Markizy Pompadour" z Kathe Nage, Les 
Siezakiem w rolach głównych, Il. „Nowe Przy- 
gody Tarzana” z czempionem Świata Hermia- | 
nem Brixsem w roli tytułowej. ? 

Początek o godz. 4 — w sobotę o 2 w nie 
dzielę o 12. Ceny miejsc na I seans po 25 | 
40 gr, następne od 40 do 560 gr, uczniowskie po 
25 groszy. 


KOMUNIKAT „LUTNI”, 


Zarząd Towarzystwa Śpiewaczego „Lutnia” 
zawiadamia swych członków i sympatyków, że 
w lokalu „Lutni? mieszczącym się przy ul. Mo 
niuszki I (lokal Związku Oficerów Rezerwy) 
są do nab. bilety po cenach zrzeszeniowych na 
„Nieboską Komedię” Z, Krasińskiego, wysta- 
wioną w teatrze Polskim przy ul. Śródmiejskiej 
15 w niedzielę, ópia 13 marca br. o godz, 20,30. 


komitetu olimpij- | 


rozstrzygnąć sprawę udziału w Olimpia- 
dzie w Tokio. Niektóre państwa, jak wia 
; domo, mają zastrzeżenia co do powierze- 
nia Japonii organizacji igrzysk. Państwa 
skandynawskie zgłosiły nawet formainy 
wniosek, aby państwo prowadzące wojnę 
nie mogło organizować olimpiady. 

Wniosek ten wprawdzie nie wymienia 
wyraźnie Japonii, ale niemniej przyjęcie 
wniosku przesądziłoby sprawę organizo- 
wania igrzysk przez Tokio. Burzliwą dys 
kusję prowdopodobnie wywoła również 
wniosek japońskiego komitetu olimpijskie- 
go o przełożenie terminu igrzysk na począ 
tek października. Przeciwko temu wniosko 
wi występują bardzo ostro Anglia, Amery 
ka i Francja. 

Po zakończeniu obrad kongresu człon- 
kowie międzynarodowego komitetu olim- 
pijskiego udadzą się do Grecji, gdzie od- 
będą się uroczystości przeniesienia serca 
twórcy nowoczesnych olimpiad barona 
Coubertina z Szwajcarii do Olimpii. 

Polska reprezentowana jest na kongre 
sie przez gen. dr Stanisława Roupperta i 
ministra Ignacego Matuszewskiego. 


JAPONIA NIE REZYGNUJE Z OLIM- 
PIADY. 


Przedstawiciel japońskiego komitetu 
olimpijskiego Nagai, który bawił w tych 
dniach w Paryżu, oświadczył dziennika- 
rzom, że Japonia nie ma zamiaru zrezyg- 
nować z organizacji Olimpiady. Nagai 
twierdzi, że na terenie Japonii wojna nie 
daje się wcale odczuwać, Bez względu na 
to, czy konflikt z Chinami zostanie zakoń- 
czony czy nie, Japonia może się podjąć i 
przeprowadzić wzorowo organizację 
igrzysk. Rząd japoński przyrzekł komiteto 
wi olimpijskiemu subwencji w wysokości 
około 50 miłn, złotych. Japoński komitet 
olimpijski podjął starania, aby koszt wy- 
jazdu z Europy do Japonii był jak najtań 
szy, Na przykiad podróż z Paryża do To 
kio i z powrotem będzie kosztowała zaled 
wie 2.500 zł. 


Gdyby międzynarodowy komitet olim- 
pijski nie zgodził się na organizację 
igrzysk przez Japonię, wówczas zamiast 
igrzysk odbędą się w Tokio wielkie mię- 
dzynarodowe zawody we wszystkich dzia- 
łach sportu, które zdaniem p. Nagai, nie- 
wiele będą ustępowały Olimpiadzie. 


WIATR WSK TEDE I ZK BAZE TREE" 


MUZEA — BIBLIOTEKI — WYSTAWY 


Miejska Biblioreka Publiczna (al. Andrzeja 14) 
otwarta dla publiczności codziennie, prócz niedziel 
1świąt od gœ 10 do 21, w soboty od g. 10 do 19. 

Miejska Czytelnia Pism i Wypożyczalnia Księ= 
žak dla dorosłych (ul. Rokicińska 1) otwarm dla 
publicznośał codziennie, prócz zobót, niedziel í 
świąt, od g. 14 do 21. 

II Miejska Czytelnia Pism i Wypożyczalnia Ksią. 
żek dla dorosłych (ul. Rzgowska 74) otwarta dła 
publiczności codziennie, prócz sobót, niedziel i 
świgt od g. 14 do 21. 

Miejskie Muzeum Przyrodniczo = Pedagogiczne 
(Park Sienkiewicza), Działy: zoologiczny, botani- 
czny, mineralogiczny į ochrony przyrody — otwarte 
dla publiczności codziennie od g. 9 do 16, w nie 
dziele od g. 10 do 14. 

Miejskie Muzeum Etnograficzne (ul. Piotrkow= 
ska 104). Dział etnograficzny i prehistoryceny — 
otwarte dla publiczności w środy, piątki, soboty 
i niedziele w godzinach od 10 do 16. 

Miejskie Muzeum Historii I Sztuki im. J. i R. 
Dartoszewiczów (Plac Wolności 1). Działy: sztuka 
XIX wieku i międzynarodowa sztuka modernistym 
czna — otwarte dla publiczności w środy, soboty 
i niedziele w godzinach od 10 do 15. 

Wystawa Morska w salach Instytutu Pro- 
pagandy Sztuki w parku Sienkiewicza i przy 
ul. Piotrkowskiej 118 otwarta codziennie od go 
dziny 8 rano do 9-ej wieczór, Wejście 40 gro- 
szy, ílla młodzieży szkolnej 20 gr, 

Salon Sztuk Pięknych Karola Endego, Nawrot 8, 
tel. 153-55 


Telefonu 
Pogotowie Czerwonego Krzyża 102-40 
Pogotowie Miejskie 102-90. 
Straż Pożarna tel. 8. 
Ubezpieczalnia 197-65. 


jutro na obiad: 


Zupa grochowa z grzankami, pieczeń 
wołowa z buraczkami, kisiel żurawinowy. 


JUTRO. 
Wschód słońca 6.03. 
Zachód słońca 17.31. 
Długość dnia 11.28. 
Przybyło dnia 3.38. 
Tydzień 11. 


Zańcieftonuj 
zaraz 


U 


Ne. 182-48 lub 102-29 


a otrzymywać będziesz 
„ECHO” od jutra w do- 
mu. Prenumeratę zama- 
wiać można poczynając 
od każdego dnia mie. 


minis | 


i 


Liverpool: loco 5.12, marzec 4.68, kwiecień 
4.04, maj 4,98 

Egipska (Sekell.): loco 8.54 

Upper: loco 6.13, marzec 5.91, maj 5.96, li- 
piec 5,99 

Brema: loco 11.01, maj 10.30, lipiec 10.48, paż- 


dziernik 10.72 


Wałuty, dewizy i akcje 


PAPIERY PAŃSTWOWE — BEZ WIĘKSZYCH 
ZMIAN. 

W dziale papierów państwowych punował na- 
strój spokojny, kursy kształtowały się bez więk- 
szych zmian. 

Z premiówek Dolarówke nabywano po cenie 
niezmienionej, a 3.proc. Poż. Inwestycyjna 1 em. 
obniżyła się o 13 groszy ma sztuce. 

W grupie innych papierów państwowych 4 i pól 
procentowa Państw. Pot. Wewnętrzna zwyżkowała 
o 0.13 proc. 5-proc. Poż. Kouwersyjna, 5-proc. 
Poż. Kolejowa, 4-proc. Poż. Konsolidacyjną orsz 
listy i obligacje banków państwowych zmian kur- 
sowych nie wykazały zupełnie. 


ŻYWSZE OBROTY LISTAMI ZASTAWNYMI. 

Dział prywatnych papierów lokacyjnych cecho- 
wał nustrój zmienny x odcieniem mocniejszym, 
przy dość ożywiontch obrotach. 

W porównaniu do ostatnich notowań ziełdo- 
wych 8-proc. Przemysłu Polskiego podniosły się 
© 2 proc, 4-proc. Ziemekie w Wurszawie o 0.25, 
4 i pół proc. Ziemskie w Warszawie o 0.35, 5-pror. 
m. Warszawy 1933 e. o 0.12, a 5-proc, m. Wartza- 
wy 1936 r. nabywano po cenie ustalonej. 

Poza tym obracuno 8—9 serię 6-proc. Poż. Kon- 
wersyjnej m. Warszawy 1926 r, która była droższa 
o 0.25 procent. 

W grupie prowincjonalnej zakupywano 5.prae. 
m. Łodzi 1953 r., które podniosły się o 0.12 proce. 
oraz 5proc. m. Radomia 1933 r., które były tań. 
sze o 0.25 procent, 


PAPIERY PROCENTOWE. 

Poż. Inwestycyjna 1 emisji 85.25,  Dolarowa 
3 serii 42.63, Konsolidacyjna 1936 r. 67.63 (dro: 
bne), Konwersyjna 1924 r. 70,00, Kolejowa 1926 
61.75, Wewnętrzna Pożyczka Państwowa 1957 66.50 
L. Z. Państwowego Banku Rolnego 8325 i 94.00, 
L. Z. i; Obl. Kom Banku Gospodarstwa Krajowego 
(wszystkich emisyj) 83.25, 94.00 i 81.00, Bud. 93.00, 
L. Z. (gwar.) Ziemskie w Warszawie 1924 e. wartość 
kuponu 47.32, Ziemskie w Warszawie 6 serii 56.00, 
5 semi 63.75, m. Warszawy 1933 r. 10.50, m. War- 
szawy 1036 r. 12.50, m, Łodzi 1933 r. 64.25, m. 
Radomia 1933 r. 57,00, 8—9 preria Pot, Konwer- 
syjnej m. Warszawy 1926 r. 12.50 


ŻYWSZE OBROTY AKCJAMI. 

Na zebraniu gieldy akcyjnej panował nastrój 
bardziej ożywiony, kursy kształtowały się nieje 
dnolicie, 

Bank Polski 113.50, Bank Handlowy w W-wie 
50.00, Węgiel 51.25, Lilpop 65.00, Modrzejów 14.25, 
Ostrowiec seria B 54.75, Starachowice 38.25, Klucz. 
Fabryka Papieru 61.00 

GIELDA ZBOŻOWA. 

WARSZAWA, 9. 3. — Urzędowa ceduła gieldy 
sbożowo = towarowej w Warszawie, 

Pszenica czerwona szklista 29.75 — 30.25, jedno- 
lita 2925 — 29,75, ubierana 28,75 — 2925, żyto 
I stend. 21.25 — 21.75, mąka pszenna gat. I wyc. 
30-proc. 45.00 — 47.50, 50-proe. 42.00 — 44.50, 
pszenna pastewna 19.00 — 20.00, męka żytnia gat 1 
$0-proc. 83.00 — 34,50, 65.proc. 30.50 — 31.00, ra= 
zowa 95-proe, 24.75 — 25.50 

POZNAŃ, 9. 3. — Urzędowa 
zbożowa - towarowej w Poznaniu. 

Ceny transakcyjne — nie notowane. 

Ceny orientacyjne: pszenica 2600 — 26.50, żyto 
2025 — 20.50, mgka pszenna gat. I wyc. 30-proc. 
46.25 — 46.75, 50-nroc. 43.25 — 43.75, męka żytnia 


gat. I 50 proc. 30,65 — 3166 


Co mas po pracy rozweseli? 


CASINO — Romans szulera 
CORSO — I Atak o świcie, II Sam na 
sam, 
EUROPA: — Ostatni alarm. 
GRAND-KINO — Władczyni puszczy 
IKAR — I. Jej obrońcy. II. Jej złota 
rybka. 
METRO: — Jej pierwszy bal. 
MIMOZA: — Dziewczęta z Nowolipek. 
MIRAŻ — Kapitan Taylor. 
PALACE: — Dziewczę z tempefamen- 
tem, 
PRZEDWIOŚNIE: — „Władca”. 
RAJ: — I. Kaprys markizy Pompadour; 
JI. Nowe przygody Tarzana. 
RIALTO: — Wesoły włóczęga. 
RAKIETA — Trójka huitajska. 
STYLOWY: — Pieśń jej matki, 
TON: — Burgtheater. 


ceduła 


gieldy 


TEATR POLSKI. 

Dziś w środę o godz, 6.80 w, Świetna sztu- 
ka Z. Nowakowskiego „Gałązka rozmarynu” 
Bilety wysprzedane, 

W czwartek piątek z powodu prób general- 
nych „Nie boskiej komedii” przedstawienia 
zawieszone, 

Pod kierunkiem Leona Schillera najciekaw 
szego dziś reżysera w Polsce, eksperymenta- 
tora i niczrównanego  inscenizatora monumen- 
talnych widowisk odbywa się montaż wspania- 
łej sztuki romantycznej Z, Krasińskiego „Nie 
boska komedia” której sobotnia premiera bę- 
dzie wielkim Świętem kultury polskiej w Ło- 


dzi. 
TEATR KAMERALNY 
Występy Józefa Węgrzyna w Teatrze Kamełal 
nym, 

W Teatrze Kameralnym rozpoczął gościnne 
występy Józef Węprzyn. Rola reemigranta w 
przewybornej komedii Adama Grzymały Sied- 
'eckiego, Należy bezsprzecznie do najefektow- 
iejszych w imponującym jego dorobku arty- 
tycznym, 

„Spadkobierea* grany będzie dziś w środę 

w piątek o godz. 8.30 w. z udziałem Jubilat- 
i M, Dąbrowskiej, Poryty, Chojnackiej, Go- 
lawskiej, Życzkówskiej, Brochwicza, Matnsz- 
jewicza i Pietraszkiewicza, Reżyserin Z. Bie 
iadeckiego. 

TEATR POPULARNY. 

Dziś w Środę i w piątek o godz. 4 po pe 
rcydzieło Moliera „Figle Skapens” w reżyserii 
ir. Dąbrowskiego, , 

Jutm w czwartek przedstawienie zawieszo- 


j ne, 
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Nowe szczegóły królewskiego romansu. Angielska rodzina królewska Z. piasku 


oWczyni pocztówek i przewodniczka tutystów 


przysz ta królowa Albanii. 


tamy już X iepesz i opisów przebicg wyjść za mąż za austriackiego arcyksięcia kobierczyni, ale do zawarcią kontraktu ma! | 
zaięczyń | óla Zogu z hrabiank Ką App ny, ] Antoniego. żeńskiego nie doszło, 
Odmienny nieco reportaż o matrymoniał- Zole zustowany księżniczkami (dla któ- Dopiero teraz król Zogu znalazł już 
nych zamiarach króla Albanii zamieszcza rych król albański z roczną pensją 90.000 wybrankę swojego serca i żeni się z nia! 
prasa er YA Powtarzamy go pon:- |dol. nie był żadną przecież partią), król w kwietniu. P rzyszłą żona króla Zogu jest 
żej: DZ. Zogu zaczął poszukiwać przyszłej żony w księżniczką vęgie! aż natki Amerykan- 
Dziesięć lat temu wstecz Achmed Zo- |mniej wymagających kołach. i ki, nazwiskiem - Geraldina Apponyi. Wy- 
gu, kiedy był rolnikiem, ZER min A Podczas wizyty swojej w Wiedniu kr'l „branka strca królewskiego nig bedzie ie- | 
strem, rewolucjonistą, wygnańcem k w | Zogu- zakochał się podobno w pewnej aine | dnak wybranką jego skarbca, gdy, jak do 
„końcu prezydentem republ ki albańskiej |! rykański« j tancerce, której zaproponowa - | nio sły dep SZÉ Z Bu łąpesztu, TAAN na 
powołał się królem Albanii iod tego cza- | jak donosiły korespondencje z Wiedaia,| była ona do niedawna w budapeszteńsk m | 
su nosi tytuł króla Zogu L ażeby wyjechała z nim do Albanii. Tar- | muzeum narodowym iako sprzedawcz mi 
Podczas dziesięcioletniego „ary KIE [cer rka uznała widocznie propozycję miło- | pocztówek przewodniczka turystów z 
swojego król Zogu szczęśliwie uniknął sze [ee króla Zogu I za mic przyzwoitą, gdyż, | płacą 45 dol, miesięczni l 


regu zamachów skryt )bójczy ych, powizsii | iak poa u4 wówczas jeden z korespondezs- 
kilku prze ciwników swoich, paląc codziea- | tów, w xIpowiedzi wypoliczkowała go, czy 


nie, dla us pokojer nia nerw ów, jak ogłoszo- | też, mówi: ic językiem dyplomatycznym, Ga Dziecięcy bal kosti umowy 
no w prasie 150 papierosów z tureckie so |fą mu prztyczka w nos. a J 
tytoniu. | NIE à ; Paryżu. Pewien artysta wyrzeżbił na plaży w Bournemouth całą angielską rodzinę król: ] Sp 
Poddani króla- Zogu oczeli iednal: Dwa lata temu król Zogu wpadł na no- ys eż f: 4 i let ang ką zinę król 
lać śś. iako Mauas w sozostawi a | Wy pomysł. Ogłosił bowiem, że poszukuj - - iiia w ubitym piasku, A 
ac, Że JAKI AV c ozosłą m" y . ; P + 
O etaha przystojmej żony, któraby miała najmniej z 

po sobie potomka królewskiego, któryby i Ee. 3 } a 
rządził krajem po jego śmierci f że %v tèn milion dolarów rocznego dochodu, ofert złe 

g if E: N t U l z z 3 a n 

Sp o E àc przy tym pośrednikom małżeńskim pə 
sposób narazi on kraj na pewną rewolu- JE ARAB, a > > Pa zał, f mi 
ci | każne komisowe, Wkrótce pewien portuga; e bł: 
ję: ski bankier posłał mu aeroplanem do Al- G-4 


Król Zogu postanowił więc spełnić pro 
śbę swoich poddanych i ożenić się. W 
skutecznieniu zamiarów swych napotkał je 


banii 19-Jetnią bezrobotną księżniczkę wi 
afery były nici, gdy 
miała mi- 


RAZA E$TETYCZ E POCZUC E. |) 


gierską, z całej jednak 


dnak na wielkie trudności. OKEE ją se KEICEDICZKA, DE | Niezwykle ważnym szczegółem w wy=|po pracy, kremu udelikatniającego, lub po 
Nie chciał poślubić bowiem dawnej Hona: dolarów dochodu, glądzie kobiety są ręce Nie pomoże tat- {prosta mik tury, złożonej z soku cytry jo- 
swojej narzeczonej, córki naczelnika jedne- Łapczywe na tytuły milionerki amery- na twarz, elegancka suknia i kapelusz, gu; wego, gliceryny i, wody kolońskiej. Na'n 
go z 30-1u plemion albańskich, aby nie na | kańskie, bały się jakoś add "ga do Al- ręce są Cz rwome, zaniedbane, pozbawiune należy również ręce natrzeć kremem i win= 
razić na gdyż czytały w. pismach ameryknń- manicure'u. Ręce bowiem są sprawdzianem | Żyć na nie rękawiczki. 
Starał się więc o w zględy księżniczki skich, że za każdym drzewem zo zam 4 zaa bieda. Downa w A: pos żę a BANA maena: T doktadni gt; 1 
Giovanny, córki włoskiego króla Emanucta skowiec, czyhający na życie króla Zogu, & Yh. wos Z A > IRUN pis i A orayi saczołką; jezeli zas nie daiz} 
4 ewentualnie į królowej, a chociaż niejedra rasową ręką o dlugich palcach, jednax|się w ten sposób zupełnie doczyścić, nale- 


Podobno, że sam 
związek, Giovanna nie 
króla Zogu, 
Borysa. 

Po pierwszym niepowodzeniu, król Zo- 
gu afekty swoje zwrócił w 
skiej księżniczki Ileany, 


Mussolini popierał ten 
jednak za 
króla 


pielęgnacja skóry 
staranny manicure 
zatuszować brzydki 
znokci, 
Najlrudniejszą sprawą jest sobna, 
utrzymanie ręki, jeżeli pani zajmuje się mu, 
spodarstwem domowym. Duże usługi mogą Lakier do paznokci musi być dobrany 
oddać w tym wypadku gumowe rękaw c:ki barwą do ręki, Ręce białe wymagają la- 
które powinna pani nakładać, jeżeli zacho- | kieru blado-różowega, zaczerwienione za i 


zą pomocą krem, Ora? 
mogą wiele zdziałać 
kształt ręki czy pue|cie 


ży zanurzyć je na 10 minut w ciepłej Wos 
dzie z mydłem, po czym wyczyścić paznok 
drewienkiem, owiniętym w watkę. 

Dobrze robi masaż rąk i każdego pai- 
dokonany odrobiny odżywcze» 


zgodziłaby się zostać wdową z tytułem 


wyszła : , 
żadna jednak nie chciała z0- 


bułgarskiego królewskim, 


lecz za | 
nieboszczką. 


stać 
; | 
Pisano wprawdzie coś niecoś o miło- 
snych uwerturach królewskich  skierown- 


nych w stronę pewnej chicagowskiej spall- 


estetyce? ca zo 
stron rumun- { 


lleana wolała 


r 
KO KM 


i= 
14 


| 
gniew 29-ciu innych plemion. È t, 
ale 


i 
i 
j 


Dzieci z Normandii w swych regionalnych 
strojach. 


dzi obawą zabrudzeńia, czy zamoczenia | lub opalone mocno różowego. Unikać 
rąk, Poza tym główny nacisk położyć na-|należy lakieru w kolorze  buraczkowym, 

SŁUCHANE leży ną nabycie odpowiedni ch przyrządów |który robi bardzo ordynarne wrażenie. 
POD kuchennych, umożliwiających pracę gospo |Jest to zresztą rzecz przyzwyczajenia. U 


STALIN I JEGO PORTRET. 


Stalin jest w złym humorze, Ciągle za 
machy, spiski, zdrady... Wszystko to wy- 


darską bez niszczenia A istnieją przecież 
szczotki do zmywania talerzy i naczyń, za- 
opatrzone w długie „rączki“ pozwalające 


nas czerwona barwa lakieru nie przyjęła 
się i wobec tego wszelkie ekscesy w tym 
kierunku rażą, 


; l nie zanurzyć przy tej czynności ani razu Również nieestetycznie wyglądają prez 
trąca go z-równowagi. rąk w wodzie, . Ta- samo-dotyczy „innych | s sadnię dlugie paznokcie w kształcie „szpo- 
Niespokojnie krąży po Swym gabinet dziedzin gospodarstwa domowego. nów”. Paznokieć mie powinien Właściwie 
cie tam i z powrotem, tam i z powrotem... Konii czną rzeczą jest włarcie w rę”? przi Ra Zać swą długością brzegu palca. 


się przed swym 
i wzdy- 


Wreszcie 
portretem, 
cha: 

— Do czego to wszystko prowadzi?,.. 
Jak to się skończy?,.. 

— To bardzo proste — odpowiada por 
tret. — Zamienimy się tylko rolami: mnie 
zai a ciebie powieszą!... 


zatrzymuje 
wiszącym na ścianie 


Gwiazdy filmowe 
w życiu codziennym, 


Amerykański pociąg aerodynamiczny 


TEN PIERWSZY, 
— Pani jest taka urocza! Zapewne nie 
Maurice Chevalier opuszcza | jeden mężczyzna zapytywał, czy wolno ją 


š pocałować? 
Paryż, udając się do Tunisu. | O nie, pan jesi 


ni lowali bez pytania! 


pierwszym! In- 


podczas nocnej jazdy z szybkością 200 km na godzinę. 


w. ~ 
Fea 
El MEHERIN — Myślałeś, że będziesz go mógł wsadzić do kie- — Cò pani jest, czego się pani martwi? — zapytał — jakto wstyd? E 
eano Szen; lekarz. — Maly zdrów, jak rydz, pani prędko przyj- — Przecież ona panna. Ósmy dzień już tu jest i ży- 
Jimy roześmiał się. dzie do siebie, jeżeli pani zechce. Ale pani nie je. Czy wa dusza jej nie odwiedziła. Przywieżli nas jednego dnia, Pi 
: — No, tak to znowu nie. Ale myślałem, że będę go pani nie chce wyzdrowieć? Czy pani nie chce wrócić stąd o niej wiem. Mówią, że uwodziciel bogaty człowiek, Kos 
obie mógł posadzić na ramieniu i pokazać chłopakom. do synka? ale puścił ją kantem. 
Nell zaśmiała się radośnie. Sama się zdziwiła swoje- O, mój Boże! jak jeszcze! odp: lei 
Nell zaśmiał dośnie. się zdz i — O, | rel ak jeszcze! — odpi i ; MIE Glinznai dzi - 
3 f z” £ à ! j Bożej 1 jak jesze dparła. Neil Nell często rzucała okiem w stronę ślicznej dziew- 
| c, PNA ) S ę j | 
| init szczęściu. W sercu jej duma zlewała się z gorącą i wstyd jej się zrobiło. ; i } aalan tat Taltai 
l] | r R niłości , PST i | czyny. Serdecznie pragnęła powiedzieć jej jakieś dobre 
macierzyńską miłością. Zrozumiała, że tchórzy ed życiem.. eżeli nawet R zakk KC l R ; 
a La A bataia ROR -sgri , DY 2.1. ; R EP przed ) Jeżeli nawe słowo. Ona przynajmniej mogła się pysznić swoim ma- 1 
i Ale od Ricka nie było wieści. Jimy co dzień pytał straciła osobiste szczęście i urodę, to przecież — musiała ierzyństwem c 
Í ] ł } ETY 3 z LB z ą cierzynstwem. 
| o listy Nie przychodziły żyć, miała obowiązek żyć dla swego dziecka, | ; T 
W sk j isie | Nie pamiętała już, jak wyglądał synek i pragnęła go orz; 
/ łóżku na wprost rugim rzędzie lężała bardzo 303 i p ` > 
| su n vpro. j drugim jzędzig eżała bardz zobaczyć jak najprędzej. — — 
młoda kobieta o wiśniowych ustach i bujnych brunatnych 
> s, e i Ad z TN "WT gł ała rzuje — wiedzi islawniarz 
XXXI. lokach, nawet w nieruchomości promieniująca urody Już się doskonale czuję powiedziała pielęgniar S 
i pe z tz . s 
| dvciem ce. — Kiedy będę mogła wrócić do domu? . 
Pe odejściu brata Nell leżała jak martwa. Serce EA. == mow tani T i aaea p» 
CA stra A » Ca ia ii ze llekroć przynoszono niemowlęta na karmienie, na- ka E 
/ niej płonęło. tciała wyskoczy é :'chać di KE "jotka Estera zjawiła się we wtorek wieczorem. Wy- 
at J tan : PE y oczyć Z óż a d jechać do | krywała się po uszy kołdrą, chowala twarz w podùsz- Ciotka Estera zjawiła się we wtorek wieczorem. Wy Da 
i etrort. Chciała pokazać światu, że mąż je e ziici =" 3 i c do i 0 ów (» 
j Uśbi g po ke; gó u, że mąż jej nie porzucił | kach i tdawała, że śpi. Poza tym wpatrywała się w okno glądała zdumiewająco młodo i wesoło. Mówiła z ósmą 
Spione obawy ożyły. Coś musiało się stać, Spo- 7 ME É y , nat ajnym malcu** 
kał Sy kaś Pi: E i b m E P Nie rozmawiała z nikim. o „nadzwyczajnym maicu 5 
ikała go jakaś okropna tragedia i dlatego nie pisze, tolai i Í 
: pii i PY; RENE T — Oddala swoje dziecko. Ktoś adoptował bja — Chyba rozumiesz, że częściej bym cię odwiedzała, i 
Nell usnęła i w lekkim, miespokojnym śnie ukazała je 2 a dari „odj dż PT i ale nie mogę zostawiać dziecka p d opi ka lima, a co SF 
» K Ri. 2 tuż Joli szente icz asiądk p ga erra a R ale nie ge tawiac QZIeCKA 0d opieki ma f: 
się twarz Very Holmes. Przeczucie szėptało; i śniła Nell szeptem bliższa Sąsiadka, tłusta brunetka, kt le eav wero Mie. 16 Teoiefto mint me A MaA (% 
i ? ep 3 EPA aia akoe iw ma e lai pa sni się tyczy ‘gO ( í to lepiej o nim nie mówić. °’ $ 
— Ona tego narobiła. Ty wiesz, że ona. Zostawiłoś | "3% Ciagle odwiedzał zakochany mąż, mały i brzydki, jax w pak Maje: w a NE i Kein = 4 
"E ka s PE Z : r ~ ben = EE r ATW H oboty z odkażanie telex, dogiądaniem mateg | , 
go $amiego na pięć miesięcy i teraz masz. Mogłaś się te- į "Szczęście, oraz mnóstwo znajomych i przyjąciół, stale PE ta aa tus ETRA, Taa 
f > i : - 5 = = r Htio s F t 7 2) » > F Se, 
> spodziewać, | obładowanych cukierkami i ciastkami, Była to kobieta e". ad AEK Ę si AAA © s 
l łako i gadatliwa. Caly dzień iadła i papi — |Jak tar ama : 
Nie miała sił walczyć ze złymi przeczuciami. Leżąc | lakoma i gadatliwa. Cały dzień. jadła i paplała. 
taf : - "MET MY > T — 4 n 3 n "hzy= 
eruchiomo, czepiała się rozpaczliwie wizji, promenne’ | — Urodziła ślicznego chłopca z kędziorkami takimi jx R, Powoli zagłodzi się na- śmierć 3 j | 
izji oczekiwanego szczęścia w ślicznym domku, w- któ- jak oña. Dziesięć funtów ważył. Wiem od pielęgniarki. znam ci Się, ŻE serce mnie boli, gdy na nią patrzę. Nie- | 
| ? > že dziacka last w kiai niozdyć if ate "71 
ym miała zamieszkać z mężem i synkiem. I Ale nawet nie spojrzała. Czy pani to rozumie? Ja bym dobrze, że dziecko jest w takiej niezdrowej atm ze | k 
y Zahvć 1 tak ozurólija £ 2 3 145 ie | A 
EEFI Ale mloda, uina wiara zalamywała się nod naporen; ` się całe życie dręczyła, co się też dzieje z moim dziec- Żebyś mi tak pozwoliła wysłać je na świeże powietrze i$ 
meza GROTERE w i s r ; a Ne st , A R WE sta s LF s to 
0 baw. Nell plakata, Ogarnięta mela sla- | kiem, czy się tam z nim dobrze obchodzą, Muc się zda- do New Jersey. Postaralabym się o dobrą pierzę A 
POWIEŚĆ bości, nie miała sił powstrzymać łez | je, że już łatwiej byłoby znieść wstyd. — O, nie! ja niedługo wrócę do domiu. || á 
 — - -= -o ÅÁ—— — — - mu -—— — -- — nn = ——— ———n —— - — damą I 
1 i i r ri 3 
aktor na Franciszek òst Odbito w drukarni Jana Stypułkowskiego, Wydawca poy Sis utkowski. 
w Łodzi, Żwirki 2 s Za redakch dpowiadz Rowan Y urmaański. 
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bogańska opowiastka. 
V NIC7ENIIE M UI ii 

u LP LI i | „W o 

POD ADRESEM OPORNYCH PLATNIKOW | 


Pës 


powtarza wj dobry nieprzymuszony obowiązek, płynący | 


n niczwykie pouczającą | z cnoty społecznej i tak mi nic złego ri 
| plemienia, | zrobi — rozumuje nie jeden inteligent 
kiorę 2X tkwiło w pogaństwie. Owego 

| łe zañ Aue AALT Otóż tak nie jest. Kiedyś musimy po- 
a R A n : Astat ZA ioti nia AMC e 
k p lemiona, dzięki pracującej | ™ ESE ' Ipowiedzialność, ji Śli nie zapobie- 
tam i 'rzyjeły już chrześci. | gniemy kięsce bezrobocia, klęsce sytuacji 
s . u) Ju Qi” R 3 4 s y NA ny > 
ji i ino tylko piemię stanowiło |J91PYch obywateli, przyglądających się bez 
h p | oazę, K c tedy| ' dnie dostatkowi innych. 
2 anyi G Nie wiemy, czy rząd i izby ustawodaw- 
ih n 13 vstusa | CZ PÓJ lą za dającymi się słyszeć głosami 
ż RAW tp ) konieczności wprowadzenia podatku na 
: r z Poasnoay imara? 
garniecie się do białych, którzy głoszą wam | 77 Pomocy Zimowej. 
l DI > wy jedni nie przecho Na razie jednak Komitet Obywatelski w 
ch | } wiarę i trzymacie się | poczuciu konieczności w ywiązania się z 
up h h duchów?... zadań względem rzeszy bezrobotnych przy 
Musimy n s do złych duchów | jął w roku bieżącym zasadę: 5-cio miesię- 
ipon it poganin. - Bo wasz wszech| czny okres świadczeń istnieje jedynie dla 
m y zechdobry Bóg i tak nam niej tych co deklaracji swych dotrzymali. Rygo 
zii nie zrobi, a złych duchów boimy się i | ry moralne w stosunku do opornych stoso- 
n * le modlitwą i ofiarami prze- | wane będą przez cały rok, aż nie zrozumie- 
| R a A s P s ; a; t z 
błągiwa: ją, że i oni nie mogą się uchylać od swego 
y, łoby że jest to odpowiedź ja-| obywatelskiego obowiazku, Fałszywe wiec 
I 14% i l 6 s i , r 3 ” 
f spryciarza, który lada chwila nabie-| jest rozumowanie: będę się ociągać z wpła 
rze nas „a na koperte" czy „na konsula“... ita ofiary, minie pięć miesięcy į zapomną... | 
U ! Tam ł tylko pierwotny instynkt Nie zapomną, bo nie może zap mnieć | 
t iu, } y kazał im cz i ba tyl- | bezrobotny i jego dziecko, że nie jadł, żel 
ko t t złe i mściwe. Zresztą w kili nie ma się w co ubrać, 
Í A 
4 j i ng P jęlo chrześ Na razii tyle. A dalej zorganizowane 
| i 1a] Bóg dał czło gnpolerzańsi s - Far i 


6-g0' z rom: . 


przyjmuje od 9—12 i 3—9 wiecz AMadllAT A U 
w niedziele i święta od 9—12 „w poł. * 5 
— —— - seksualne į skórne 


choroby weneryczne, 


r med, NI T ECK I 6-50 Sierpnia Nr 3 (Wólczańska Nr, 37) 


choroby skórne. weneryczne 1 Tel. 152-68 
i moczopłciowe. PRZYJMUJE OD G. 6—9 WIEKCZ. i 


NAWROT 82, front, i piętre on Tel. 213-18 W NIEDZIELE I ŚW IĘTA OD G, 11—1 PO POŁ. 


przyjmajs od 8—9,30 r. i ód 5,30—9 w 
fw ałedziolu | święta ed $do ił w » © 


Ceny znacznie zniżone, 
LECZNICA CHOR. ZĘBÓW 
I JAMY USTNEJ. 

LEK, = DENT, 


H. PRUSS 


Or HENRYKOWSKI 
Spocjalista chorób weaerycznych 
skórnych : seksanlnych 


ul. TRAUGUTTA 9, R r © PIOTRKOWSKA 142, tel, 178-06, 
przyjmuje od 6—11 rano od 6—9 wiocz Egz. od r. 1900, 


w miedziela | święta od ) —12290, po poł 


DR. MED. MARIA 


LEWINSONOWA 


weneryczne, skórne i kobiece 
Piotrkowska 88, tel 143-36 


Kosmetyka lekarska, pielęgnowanie cer 
J , 5 


Dr med. 


S. KRYNSKA 


Choroby skórne I weneryczne 
(kobiety I dzieci) 
pow óciła 
Sienkiewicza 34, Tel, 146-10 
przyjmuje od 11 — I i od 3 —4 popoł. 


—— „a 


Dr med, 


BIBERGAL WOŁKOWYSKI 


> 7 k 6 Ci sę || . 
choroby skórae, weneryczne | seksualne Specjalista chorób wenerycznych, seksmalnych | 


Zawadzka 10, tel. 106-30, 

przyjmuje od 9—11 rano i od 5—8 w. w nie: Ą i skórnych. i 
dzieje | święta od 9—1 po poł. Cegielniana 11, | 

| WANT 20. Telofon 238-02 | 

DR MED. rrey) aan == żę 4—12, od 4—%9w aledziele | 

wiąta edgodz. 9%—1. 

S GAWINSKI | 
Położnictwo i choroby kob ecə Dottór | 


powrócił 
Bałucki Rynek 3 telef. 


przyjmuje cd 4—7wieczy 


Dr HELLER 


spec, chorób wenerycznych, moczopicio- 
wych i skórnych. 
I RKUGUTTA 8. Fel, 179-09 
pzyjmuje od 8—11 i od 4—8 wiecz. 
w niedz. i święta 10 — 12 p.p. 


148-80 J SOŁOWIEJCZYK 


Spec. chorób wenerycznych i skórnych. 
al, Piotrkowska 99. — Tel. 144-92 
od 2 — 3,5 — 618 — 9 wiecz,, w niedzielę , 
i święta od 9 — 12. W Lecznicy Prywatnej | 

(Piotrkowska 88) od 6 — 8 wiecz, 


-—— 


Dr med. 
H LUBICZ 


Spec.chor skórnych woneryczayćh i seksualnych 
tel, 
141-32 


Przychońdn'a 


FENEMOLOGICZNA |Ul. Piłsudskiego 69 


skórne i seksualne (róg Narutowicza) 


WOYKE, Przyjmuje od modu. $—10, 12—2 1 6—% w, 
Spacjyiny >ablnet vosmolyCzny W miedziele : święta od > do II rano 
AW do A w Pinle przy mujo lacarz-koblete Na e 
UTRKOWSKA 88 tel. 143-63. 
PORA DA 3 ZE. LECZNICA 


Piotrkowska 294. 
tel 12289 (przy przyst. tramw, Pabianickich) 
2 razy dziennie przyjmują lekarze 
wszystkich specjalności. 
Gabinet dent. Wizyty na mieście. 


WORA DA 


4 £ E z j ze stałemi 
pł 


€ 4 tóżkami 
kyo Na USZY. ROS, GardlO 


i drogi . duechowe (astma) 


Piotrkowska 67, tel. 127-81 


wszelkie zabiegi i analizy, 
2r.p 5308 w przyjm Dr Rakowaki Przy lecznicy 
Szynny |eml Gabin»i - oentgenn do wszelkich pr zeźwie 


Otwarta od 11-ej do B-ej wiecz, 
tañ | aios Wezwania na mi> ste 


koi 


„ECHO 


nigdy 
nie starzejącej 
się kobiety 


A ni jednej zmarszezki w wieku 45-ciu lat! Glad» 

ka, jasna, nieskazitelna cera młodej dziew» 
tzyny! Robi te wrażenie cudu, ma jednak naukowe 
azasadnienie, Jest te cudowne działanie „Biocelu”, 
zdumiewającego wynalazku Profesora Uniwerzy« 
tetu Wiedeńskiego D-ra Stejskal. Biocel jest to 
tonny ayran | odmładzający składnik, niezbędny 
dla każdej gładkiej, nia pomarszczonej skóry. 
Wchodzi on obecnie w skład Kramu_ Tokalon 
koloru różowego, sproparowanego według ory» 
ginalnego, francuskiego przepisu znakomitego 
paryskiego Kremu Tekalon. Odżywia i odmładza 
skórą podczas snu, Budzi się Pani młodsza s 
każdym raokiem, Zmarszczki są wygładzone, — 
W dzień natomiast należy stosować Odływety 
Krem Tokalon koloru reż pi (nie tłusty). Czyni 
skórę jasną i świeżą, rosposzcza wągry i usuwa 
wszelkie wady cery, Odmłodź sią o dziesięć lat 
| pozostań młodą! Polóż kres zwiotozałym mięs 
niom twarzy! Posbądź się nieczystej, zwiędłej 
zery! Odryskaj jasne, jędrne policzki i delikatną 
urodę dziewezęcych Jat! Będziesz zachwycona 
cudownym działeaiem obu Odżywczych Kremów 
Tokalon. W przeciwnym razie chętnie zwrócimy 


Pani BALDM 


Protest przeciwko 


Zarząd Związku Dziennikarzy i Publicy= 
ów Filmowych w Warszawie, zapóznawszy 
ię na posiedzeniu w dniu, 18 lutego 1938 ro- 
«u Z rządowym projektem ustawy. o podatku 
brotowym od wyświetlania filmów (art. 3, 
kt. 16), uznał, że projekt ten godzi w pre- 
ktiż filmu jako sztuki, 

Związek Dziennikarzy i Publicystów Fil- 
mowych, powołany do czuwania nad. cało- 
kształtem życia filmowego w Polsce i.do 
oceny filmów z punktu widzenia społeczne- 
go i artystycznego, nie może się zgodzić z 
traktowaniem tej gałęzi produkcji artvsty= 
cznej na równi z występami w restauracjach, 
ego zmierza projekt wspomnianej usta- 
stadium 


ua CZ 


wy. Film, jakkolwiek oparty jest w 

produkcji i eksploatacji na zasadach komer- 
cjalnych, tà jednak jest przede wszystkim, 
jak ką, której setki tysięcy. ludzi 
Zí vicle pięknych wrażeń i głę- 


Film, podobnie jak teatr, 
w] wpływ na kształtowanie 
psy stwa | na urabianie jego 
kultury, szczególnie u młodzieży. Potwier- 
dzeniem tej myśli jest rozporzadzenie Mini- 
1 W. R. i O. P. z dn. 7, „10 1937 w spra- 
wie filmów szkolnych. Ministerstwo Spraw 
Wewnętrznych zaś, doceniając wagę kultu- 
ralną filmu, stara się stworzyć w Polsce jak 
największą ilość placówek wyświetlania fil- 
mów i w tym celu, rozporządzeniem z dnia 
14.8 1936 zwolniło na 5 lat od podatku wido- 
wiskowego te kina, które powstaną w mia- 
stach, gdzie dotychczas stałych kinoteatrów 
nie było. Film wywiera wpływ daleko więk 
szy niż teatr, dociera bowiem do najszer- 


vywiera poważny 


hiki SA łe 


&tr 


Łódź, Piotrkowska 16 i 65 


Tel. 101-01 i 266-50 


ROI WIEDENSKI 


TARGI PRASKIE 
Kongres 


w Budapeszcie 


Wycieczki DAF FESTYNY 


Str. 7 


` Tajemnica (6 ło jesi przyjaźń? 


Wzniosły szczyt stosunków towarzyskich, 


zajęło się na swych ostatnich posiedze- 
|niach naukowych kwestią przyjaźni. Na po 
siedzeniu wypowiedział się w tej materii 
|prof. U. P. dr Jaxa Bykowski, wychodząc 
iz określenia przyjaźni przez Witwickiego 
jako „stosunku solidarnego między jednost 
kami o niewiele różnej mocy, które życzą 
sobie dobrze i przez to są dla siebie pod- 
porą i cennym źródłem przyjemności“, 

W tej niewystarczającej według refe- 
renta definicji zawiera się również koleżeń 


Eucharystyczny | 


stwo, które jest stosunkiem lużniejszym i 
szerszym. Oprócz uczuć sympatii, będącej 
punktem wyjścia, oraz przekonania o wza- 


Poznańskie Towarzystwo Pedagogiczne ;dnością idei. Id: 
„ita tak 
l . 
(tego formowanie przyjaź 
„ogólnym: zadaniem wychowani 
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jemnej życzliwości, z czego znów wypły= | 


wają uczucia sympatyczne, współczucie w | 


doli i niedoli, niezbędna jest jeszcze harmo 
nia w czynach. W koleżeństwie obowiazu- 
je nie tylko solidarność, ale i gotowość do 
usług, a nawet ofiar dobrowolnych, w przy 
jaźni dochodzących do osobistego poświę- 
cenia, nawet z własnym uszczerbkiem i po- 
ważną szkodą. Do powstania i utrzymania 
się przyjaźni niezbędna jest służba wspól- 
nej idei. Im idea ta jest wznioślejsza i służ- 
ba jej trudniejsza, tym silniej 
wiąże. 

Zatym przyjaźń należy uważać za wznło 
sły kres stosunków od przygodnego kontak 
tu towarzyskiego, przez znajomość, zaży- 
łość, koleżeństwo, serdeczność, aż do szczy 
tu, który właśnie stanowi przyjażń. Tu 
związek jest tak bliski i silny jak w rodzi- 
nie, tylko jedność krwi jest zastąpiona je- 


i trwalej i 


| 


być rozma 


Ści, jak i zasięgu. Wobec 


a wiąząca moze 


k co do tre 
j nie moźe być 


viaźń 


p szczytowy nie dla wszy 
dostępna. Wychowanie, a w szczególności 
szkola, powinny tedy starać się o przygo- 
xd 
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towanie gruntu pi rozwój przyjaźni, a 
więc nie tylko nie tłumić jej objaw 


kultywować szczerość i zá 


pracę zespołową i wzajemną, pomo oraz 
budzić wzniosłe ideały, które ułatwiają po- 
wstanie spontaniczne sympatii, stając się z 


kolei nierozerwalnym wezłem, ła 
przyjaciół. 
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PATENT AMER, NR.1059.701 SS 


Kto informuje Ameryke o Polsce . 


„Tajemnice“ redaktora nowojorskiego „Nowego Swiata“ 


Redaktor nowojorskiego „Nowego Świa 
ta", dowodząc, że korespondenci warszaw 
scy pism amerykańskich to, zdaniem jego, 
przygodni plotkarze, telefonujący swe wia 
domości do Berlina, skąd później dochodzą 


o podatku obrotowym od wyświetlania filmów 


szych warstw społeczeństwa, Dane statysty 
czne wykazują, że np. w Warszawie miesię- 
cznie do teatru uczęszcza ok. 80 tyg, osób, 


podczas gdy dp kin chodzi zpòra BUS A 
Tylko fałszywe pojmowanie ffime'f mie 


docenianie jego znaczenia społeczyego 1 kul 
turalnego przez administrację państwową, 
lub pewne jej gałęzie, magło doprowadzić do 
będę projektu ustawy, przedłożonej 
Sejmowi, spychającej sztukę filmową do po- 
ziomu występu w restauracjach, |ednacześ- 
nie wobec tego, że art. 3 pkt, 16 uwzględnia 
ulgi podatkowe dla przedstawień scenićz- 
nych i choreograficznych, Związek Dzienni- 
karzy i Publicystów Filmowych przeciwko 
takiemu traktowaniu filmu jak najkategory- 
czniej protestuje. 

Za Zarząd: Prezes (—) Tadeusz Kończyc, 
vi-prezes (—) Stanisław Ostrzycki, sekretarz 
(— Bohdan Skąpski, 


GASTE A 0 IO FE ZA KZTE WF TT PTI ŃÓIAT 1 
ZAPOWIEDŹ. 

Podaje się do ogólnej wiadomości, że' 

i. Zygmunt Hugo Jaksiewicz, majs'er 
tkacki, kawaler zamieszkały w Romanowie, 
powiatu łódzkiego, syn zmarłego Józefa Jak 
siewicza i jego żony Rozalii z domu Win 
ter, 

2. Irmagart Emma Lau, bez zawotrtv, 
panna, zamieszkała w Ruda, pow, toruń- 
skiego, córką Augusta Laua i jego żony 
Emmy z domu Demska chcą zawrzeć zwią 
zek małżeński. 


Obwieszczenie zapowiedzi winno na- 
stąpić w sołectwie Rudak, w Zarządzie 
Gminnym  Podgórz - wieś i w gazzcie 
„Echo“ w Łodzi. 

Ewentualne przeszkody do zawarcia 


małżeństwa należy natychmiast podać ni- 
żej podpisanemu urzędnikowi stanu cywil- 
nego. 
Podgórz, dnia 7 marca 1938 r. 
Urzędnik Stany Cywilnego 
w zastępstwie 
St. Cesarz. 
ROME aT ZYD TREZETA ZZ YZ RYZ ZZS EWA 


PORZEBNA  akwizytorka obeznana w 
branży: spożywczej. Wynagrodzenie stałe. 
Oferty wraz z życiorysem do administ.a- 
cji niniejszego pisma, sub. „J, R“ 


POTRZEBNY chłopiec 
szczak, Brzezińska 36. 


RPA" ORRZNIPZNIA NERO F—.. 
WAŻNE DLA PAŃ. Trwała ondulacja 


w pięknym wykonaniu w salonie fryzjer- 
skim Radwańska 17, tel. 179-68. Ceny 
przystępne! 


na posyłki. Ru- 
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AMBULATORIUM #emuumo 


Zachodnia 52 front I piętro (Piotrkowska 17, 


11—12 Dr. Dutkiewicz 
12—1% Dr. Skuśslewicz 
114—3 Dr Nitecki 


PORADA 3 


tel 134-67) 
3—5 Dr Ekkert 
5—6 Dr Balicka 


5—7 Dr Stawow 
7—9 Dr Lipski ca% 
ZŁOTE 


do Stanów Zjednoczonych, odsłonił na- 
stępujące znane mu, jak widać tajemnice 
prasowe, dotyczące źródeł, skąd prasa ame 
rykańska czerpie wiadomości o Polsce: 

„N. Y. Times ma względnie najzdolniej 
szego sprawozdawcę w osobie Jerzego 
Szapiro, który jest jednocześnie korespon- 
dentem socjalistycznego dziennika londyvń= 
skiego London Daily Herald — ale oświe- 
tlanie ważnych spraw pozostawia Tol- 
lischusowi w Berlinie. 

pN. Y, Herald-Tribune miała jedynego 
Amerykanina G. Redferna, którego obec- 
nie odwołano, boPolską nie interesuje się 
teszta prasy 7777 N 

„Chicago Tribüne MA- Donalda Day'a 
siedzącego nie w Warszawie ale-w — Ry- 
dze. Informuje go St. Kleczkowski, W 

„Associated Press ma p. Marylę Chrza= 
nowską, United Press Władysława Bester- 
mana — który jest równocześnie współpra 
cownikiem „Iskry“. 

„Christian Science Monitor informo- 
wany jest przez p. Katarzynę Małecką. 

„International News Service ma kores- 
pondenta w osobie p. Kirkena. 

Żaden z powyżej wymienionych. infor- 
matorów nie jest, zadaniem redaktora „Noó- 
wego Świata” ani członkiem redakcji, ani 
poważnym  korespendentem i dlatego w 
prasie amerykańskiej drukuje się zazwy= 
czaj albo groszowe sensacje albo tenden- 
cyjne humbugi o Polsce, 


SPT PPT WE E Z OO ZTTT MERY 


KURS KREŚLARSTWA BUDOWLA- 
NEGO. 

Oddział Związku Strzeleckiego na 
Zdrowiu, jedyna placówka kulturalna i 
sportowa w tej dzielnicy miasta — wyka 
zuje dużo inicjatywy nie tylko w dziedzi 
nie pracy społecznej i aświatowej, lecz tak 
że w życiu ściśle praktycznym. 

Komendant Oddziału inż. architekt B. 
Hein zorganizował bezpłatny kurs kreślar- 
stwa budowlanego, na który 
dwunastu strzelców. | 

Kurs znajduje się pod fachowym kie- 
rownictwem inż. Heina, który osobiście 
prowadzi wykłady dwa razy w tygodniu. 


(PW DOBIEKETYTPOWATAZE CIF DE 
Pociąg popularny 1 
do Zakopanego 


od 11 do 14 marca zł. 21.90 
z miejscami do leżenia 


POCIĄG POPULARNY 


DO WARSZAWY 


dnia 18/11 zł. 1,— 


ZNIZKI INDYWIDUAL” 


do Krumicy, Wis” 
Łwardómia, $ła 
ska, $Sianci 
i Worociity, 


Wydaje BIURO PODROZY 
Wagons - Lits/ Cook | 
GREYA TAT WYPRZ ET IECA 


Łódź, PIOTRKOWSKA 68 
telefon 170-77. 
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Po zatopieniu krążownika „Baleares“. 


——— + 


Torpeda z okrętu rządowego zatopiła krążownik powstańczy „Baleares“. Kiedy dwa 
kontrtorpedowce angielskie „Kempenłelt* i „Boreas“ przystąpiły do ratowania toną- 
cych, zostały przez samoloty rządowe obrzucone bombami, które na ,Boreasie* za- 
biły jednego marynarza, a kilku zraniły. Na zdjęciu: kontrtorpedowiec „Boreas“, 


TRADYCYJNY KARNAWAŁ NICEJSKI, 


| >- 


Symboliczny wóż, który podczas tradycyjnej rewił w słynnym karnawale nicejskim, 
został wyróżniony pierwszą nagrodą. 
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; W pobliżu Viersel woda przerwała tamę kanalu Alberta i załała znaczne połacie A 
kaii ; 
Francuz J. Williams wyskoczył z samolotu, m sza 
z wysokości 8400 m i dopiero 300 metrów 
nad ziemią otworzył spadochrony, po czym 
bez wypadku wylądował. / 
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reprodukujemy w fotomontażu zdjęcie, przedstawiające na lewo: — polska wieśniączka ze Śląska Opolskiego, w środku; 
.— dziatwa polska w Niemczech uczy się ojczystej mowy, oraz na prawo: — typ Polaka-Ślazaka, ze Śląska Opolskiego. 
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Na wileńskim jarmarku. 
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Na zdjęciu —- wielki nowoczesny Hotel Turystyczny w Sławsku, wybudowany Ku- 
sztem 170 tys. złotych przez Ligę Popiera nia Turystyki, o którego uroczystym otwar- 
ciu pisaliśmy wczoraj. 


Stoisko bednarzy wileńskich 


na pl. Łuksikim. 


Wileński przemysł imdowy — wyroby lniane, samodziały, 


